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Pan Premier z rewizytą do Budapesztu
WARSZAWA (tel. wł.) W pierwszych 

tygodniach wiosennych nastąpi wzmożona 
aktywność Rządu polskiego w dziedzinie 
nawiązania bezpośrednich kontaktów z mę
żami stanu państw obcych w drodze wy
miany wizyt. Oprócz zapowiedzianej już 
przez nas wizyty Ministra Spraw Zagrani
cznych P. Józefa Becka w Brukseli i Lon
dynie, dowiadujemy się obecnie, iż toczą 
się rozmowy dyplomatyczne nad ustale
niem terminu podróży Ministra Becka do 
stolicy Jugosławji — Białogrodu. Pozatem 
w ciągu miesięcy również wiosennych prze
widywana jest wizyta w Budapeszcie Pre- 
mjera Kcścialkowskiego. Podróż Premjera

Nowy japoński attache wojskowy.
WARSZAWA (tel. w$.) Przy poselstwie ja- 

pońskiem w Warszawie mianowany zos‘a! no
wy attache wdjśkcwy Jest nim general Singeru 
Saw ad a

Olbrzymie zbrojenia Ameryki.
WASZYNGTON. Przewodniczący ko

misji morskiej izby reprezentantów zrefe
rował na plenum szczegóły 10-letniego 
programu rozbudowy marynarki, prze
widującego budowę 54 nowych okrętów 
pomocniczych o łącznym tonażu 22 tysię
cy ton. Koszty budowy obliczają na 175 
miljonów dolarów. Program przewiduje m. 
in. budowę 4-ch lotniskowców, okrętu 
szpitalnego, 15 zakladaczy min oraz wielu 
kanonierek i holowników.

Sabotaż na okrętach angielskich.
LONDYN. W labie gmin sekretarz parla

mentarny admiralicji lord Stanley na pytanie o 
sabotażu na okrętach wojennych odpowiedział, 
że we wszystkich bazach morskich przedsię
wzięto odpowiednie zarządzenia przeciw ewen
tualnym aktom sabotażu.

Na zapytanie, czy okręty brytyjskie, znaj
dujące się obecnie w Aleksandrji, Haifie i Ade- 
nie są w możności bronienia się przeciw ata
kom lotniczym, lord Stanley odpowiedział twier
dząco.

Dziennikarza niemieckiego wydalono 
z Francji.

PARYŻ. Władze administracyjne francuskie 
nje zgodziły się na przedłużeń e zezwolenia na 
dalszy pobyt w Paryżu korespondentowi dzień 
nków niemieckich nar/soejalistycznyeh Ri" 
chardsowi. Termin uprzedniego zezwolenia u" 
płynął 15 brn. Dziennikarz niemiecki byt przed 
pewnym czasem wydalony z Rzymu, co być mo 
że wpłynęło na decyzję władz francuskich. Am
basada niem ecka interweniowała w tej spra
wie na Quai d" Orsay.

Powódź w Hiszpanji.
MADRYT. Rzeki Gwadakwiwar, Termos i 

Tajo wystąpiły z brzegów, zatapiając całe wsie 
w prowincjach Sewilla i Salamanka. W Rinco- 
nada i w okolicach powódź zatopiła wiele do
mostw. W Moron uległa zniszczeniu stacja 
wodociągów. W Cantillana ewakuowano 15 do
mów. Zorganizowano wszędzie pomoc doraźną 
Czerwonego Krzyża dla powodzian. '

Kto wygrał!
5000 zł na n-ry: 142427 179324.
2000 zł na n-ry: 12495 87411 135281.
500 zł na n-ry: 26355 82783 101833 120379 

143140.
400 zł na n-ry: 18996 29390 114680 122577 

124680 153019 154052 169127.

Kościałkowskiego na Węgry miałaby na 
celu oddanie wizyty złożonej Rządowi 
polskiemu przez premjera węgierskiego ge
nerała Goemboesa w październiku 1934 ro

ku. Wiosną również oczekiwane jest w 
Warszawie rewizyta premjera i ministra 
spraw zagranicznych Belgji p. van Zeelan- 
da.

Doniosła rozmowa Mussoliniego 
z naszym ambasadorem w Rzymie

RZYM. Ambasador Rzplitej przy Kwi- 
rynale p. Alfred Wysocki, odbył wczoraj 
dłuższą konferencję z Mussolinim.

W teku konferencji dokonano prze
glądu bieżących zagadnień politycznych.

Dnia 20 bm. ambasador Wysocki wy
jechał do Warszawy.

Portale m Hhisunji l zamaili na tesarza?
LONDYN. Z Addis Abeby nadeszła wia 

dom ość o zamachu na życie cesarza abisyń 
skiego.

■

/ ' : -

Cesarz Haile Selassie,

Na tamtejszem lotnisku niewykryci do-' rytetu nietylko rasów, ale także negusa.
samolotu

nasypując

porę,
kata-

tychczas złoczyńcy dotarli do 
cesarskiego i uszkodzili motor, 
do niego piasku.

Gdyby tego nie dostrzeżono w 
przy pierwszej podróży nastąpiłaby 
strofa.

Krążą pogłoski ,że zamach ten uplaso
wała jakaś szajka szpiegowska.

LONDYN.Doniesienia z Abisynii brzmią 
bardzo niepomyślnie dla Abisyńczyków i 
cesarza Haile Selassie.

Mówią, że pod wpływem klęsk na fron
cie południowym i północnym, należy spo
dziewać się wybuchu rewolucji natydyna- 
stycznej.

W stolicy państwa wykryto zamach na 
życie negusa. Niewvsledzeni dotychczas 
sprawcy uszkodzili samolot cesarski w ten 
sposób, że musiałby ulec katastrofie. Szcze 
goły tęgo zamachu są trzymane w tajemni
cy. Wiadomo tylko, że do zbiornika z oli
wa i cylindrów wsypano piasku.

Twierdzą powszechnie, że klęska pod 
Amba Aradam, w której zginął kwiat armii 
abisyriskiej, będzie powodem upadku auto-

Prezes Banku Polskiego pik. Koc
patrzy ze spokojem w przyszłość
Z walnego zebrania akejonarjuszów Banku Polskiego.

WARSZAWA W dniu 20 lutego odbyło się 
doroczne zebranie akejonarjuszów Banku Pol
skiego pod przewodnictwem prezesa Banku A_ 
dama Koca W zebraniu wzięto udział 106 ak- 
cjonariuszów, reprezentujących 823.050 akcyj 
Przed przystąpieniem do porządku obrad zebra 
ni uczcili chwila skupienia namięć Marszałka 
Józefa Piłsudskiego. Skolei prezes Banku mini
ster Koc wygłosił przemówienie, zaznaczając, 
że obecne trudności naszego dnia codziennego 
są bardzo silnie odczuwane i jesteśmy zmęcze
ni długotrwałym kryzysem, a poprawa jest po
wolna Ale kładę nacisk na tp — oświadczył 
prezes Koc — że poprawa ies: i, że stopniowo 
wychodzimy w ciągu os atnich lat z najniższe
go poziomu. Nieprawdą lest, jakobyśmy staczali 
się ciągle po równi pochyłej i jakoby nasze wy
siłki I nasza polityka walki z kryzysem wyt. 
knie a orawie od 5 lat. nie dawała pozytywnych 
wyników. Obroty nasze choć powoli, wzrastają. 
Produkcja i stan zatrudnienia poprawia się. a 
ostatnie pociągnięcia, rządu na odcinku gospodar 
czym powinny przyspieszyć istniejące naturalne 
tendencje poprawy. V/ walce z kryzysem 1 w 
dążeniu do podniesienia gospodarczego kraju 
idziemy droga wypróbowanych metod, unikając 
eksperymentów. Szczególniej w polityce mone
tarne] obowiązują zupełnie określone znane i 
niewątpliwe zasady, k.óre u nas będą stosowa
ne.

WARSZAWA. Specjalnie dużo miejsca min. 
Koc poświeci! omówieniu stosunków finanso
wych zagranica.

..W swym zakresie działania Bank Polski 
zrobi wszystko, aby rynek kapitałowy tworzyć, 
rozwijać i otaczać opieką. Z tego samego powo
du troską nasza będzie stworzenie warunków 
-ia zdrowego dopływu kapitałów zagranicznych 
do Polski. W swych stosunkach z zagranica

znych stosunków z zągranlcznemi bankami e- 
misyjnęmi oraz z Bankiem Wypłat Międzyna
rodowych.

W zakończeniu min. Koc oświadcza, co na. 
s*ępu;e: ..Zapewniam panów, że Bank Polski v- 
czyni każdy wysiłek, aby pomóc życiu gospodar 
czemu w walce z kryzysem, pomóc mu w do
stosowaniu sic do obecnych warunków i w ten 
sposób kłaść podwaliny pod rozwój sił twór
czych w naszym organizmie gospodarczym. 
Przychodzę na ten odcinek pracy z wiarą i uf
nością.

Patrzę pełen spokoju w dzień jutrzejszy, je
stem tym. który głęboko wierzy, że niema tru
dności do nlepokonania, podejmując prace w 
przekonaniu , że wspólnym naszym wysiłkiem 
zapewnimy krajowi i jego życiu gospodarczemu 
należyty rozwój i troskliwa opiekę przy pomocy 
środków, jakiem! rozporządzą instytucja emisyj 
na w ramach swojej działalności".

Dni Haile Selasle są podobno policzone, 
gdzyż należy się lizyć z ogólnem powsta
niem w Abisynii. Utrzymuje się przekona
nie, że o poważniejszym oporze ze strony 
Abisyńczyków nie może być mowy i Pod
bój Abisynji przez marsz. Badoglio ma być 
kwestia najbliższej przyszłości.

Wojska włoskie umacniają górę Aladan, 
tworząc z niej twierdzę nie do zdobycia. 
Dalszą droga ku południowi stoi dla armii 
włoskiej otworem, albowiem rozproszona 
i zdziesiątkowana armia rasa Mulugetty 
nie może myśleć o dalszym oporze, a o4=> 
działy rezerwowe nie posiadają należyte* 
go wyszkolenia i uzbrojenia.

Klęska pod Endertą była straszliwa, 
froncie południowym sytuacja Abb 

syńczyków jest niepomyślna. Ofensywa ra 
sa Nasibu wzdłuż rzeki Webi-Szebeli zo
stała sparaliżowana, a gen. Graziani pod
jął natarcie w dolinie rzeki Fafan z zamia
rem dotarcia do Harraru i Dżigdżigi. Za
cięte walki toczą się w pobliżu Sassabeneh.

. Rząd abisyński usiłuje zataić klęskę ra
sa Mulugetty i odmawia wszelkich wyja
śnień, zapewniając, że oficjalnie nic nie wia 
domo o wielkiej bitwie pod Makalle, a tem- 
bardziej o klęsce.

W Abisynji przystąpiono do ściągania 
ostatnich rezerw ludzkich. Cesarz ułaska
wił wszystkie abisyńskie szczepy robójnl- 
cze, o ile zaciągną się niezwłocznie w sze
regi wojskowe,

Do Addis Abeby przybyło 500 człon
ków mahometańskiego szczepu Seit, któ
rzy stanowili groźna szajkę opryszków. 
Wydano im karabiny i nolecono, a';eby u 
da'i się do armii rasa Mulugetty. Czy po
szli tay niewiadomo.

Szwajcarja rozwiązała organizację 
hitlerowską u siebie

BERLIN. Jak wiadome Szwajcarja rozwią
zała na sVym terenie organizację hitlerowców. 
Niemieckie koła polityczne wyrażają z tego po
wodu żywe oburzenie spowodu tej decyzji Szwaj
carskiej rady związkowej. Według przewidy
wań dzienników, odpowiednie represje będą za
stosowane prawdopodobnie przeciwko Szwaj
carom, zamieszkałym w Niemczech. Nie jest 
jakoby rzeczą wykluczoną, h, rząd Rzeszy wy
da zakaz istnienia wszelkiego rodzaju organiza- 
cyj szwajcarskich na swem terytorj-am.

..National Sozialistische Korrespondenz“ o-
świadcz», iż decyzja rządu szwajcarskiego sta- 

Bank Polski bedzie prowadził aktywna politykę j nöwi „prowokację, która pociągnie za sobą nie- 
polegaiacą na utrzymywaniu ciągłych i przyja- I wątpliwie odpowiednie zarządzenia

Iliszpanja na wulkanie.
MADRYT. Przy poskramianiu buntu więź

niów w Santander trzy osoby zostały zabite, a 
wiele raniono. W Balibao również doszło do za
burzeń w więzieniu. Więźniowie, domagając 
się uwolnienia, podpalili stołki i prycze w wię
zieniu i pobili dotkliwie 2 strażaków, wezwanych 

' do gaszenia pożaru. Rozruchy stłumiono.
| Strajk w Saragossie na wezwanie partyj ro
botniczych przerrano. W starciu ulicznem z 
policją 2 osoby są ranne. Życie w mieście po
wróciło już do normalnego trybu.

MADRYT. Prokurator generalny polecił 
podwładnym mu instancjom natychmiastowe 
wypuszczenie na wolność wszystkich aresztowa
nych pod zarzutem przestępstw politycznych.

Śmierć asa lotnictwa.
WELLINGTON. Szef eskadry lotniczej Mac- 

gregor, który odznaczył się podczas przelotu 
Londyn — Melbourne, zginął w wypadku lot
niczym Samolot jego skaipotowal podczas lą
dowania na lotnisku.

Venizelos ustępuje.
ATENY. Jeden z przyjaciół Venizelosa o- 

trzymał od niego list, w którym Venizelos za
wiadamia, że jego decyzja o wycofaniu się z ży
cia politycznego jest ostateczną, tenibardzicj, 
że ostatnie wybory dowiodły, iż połowa narodu 
greckiego nie popiera jego polityki.
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przemysłu górniczego na Śląsku
Zwołany przez Międzyzwiązkową Ko

misję na 20 bm. do Katowic kongres rad
ców zakładowych nxzemyslu górniczego 
na Śląsku, zgromadził w wielkiej sali Świ
tały w Załężu około 400 radców zakłado
wych obu rewirów górniczych. Górnicy 
Zagłębia Dąbrowskiego i Krakowskiego re 
prezentowani byli pr7ez sekretarzy związ
kowych. Obradom Kongresu przewodni
czył poseł Fesser (ZZZ) w towarzystwie 
senatora Grajka (ZZP) i Chruszcza (CZG).

Sprawozdanie z przebiegu rokowań z 
przemysłowcami i posiedzenia Komisji Po 
jedinawczo-Arbitrażowej składał poseł Ka
puściński oraz sekretarze Szkolik i Jania. 
Pod koniec obrad kongres przyjął dłuższą 
rezolucję w której stwierdza m. in., że o- 
•zeczenie komisji Pojednawczo-Arbitra- 
wej z dnia 19 bm. nie poszło Po linii żądań 
robotników, domagających się poprawy

zarobków, zniesienia krzywdzących pozy- 
cyj 32 i 60 taryfy, zmniejszenia rozpięto
ści między placami rewiru południowego i 
centralnego oraz zniesienia dwunastogo- 
dzinego czasu pracy pogotowia. Orzecze
nie komisji Pojednawczo-Arbitrażowej, u- 
trzymującę płace robotnicze na dotychcza
sowym poziomie, stanowi jedynie odpar
cie zamachu przemysłowców dążących do 
dalszej obniżki płac. Kongres poleca Ko
misji Międzyzwiązkowej, aby w dalszych 
rokowaniach z pracodawcami podtrzyma
ła w całej rozciągłości wysunięte poprzed- 
dnio żądania. Dalej kongres stwierdza, że 
walka z żądaniami przemysłowców dążą
cych do Pogorszenia płac winna być prze
prowadzona solidarnie na terenie wszy
stkich trzech zagłębi węglowych. Każda 
próba obniżenia płac na terenie jednego 
zagłębia spotkać się musi ze zdecydowaną

walką wszystkich górników aż do całkowi 
tego zwycięstwa. Dlatego też kongres rad 
ców zakładowych przemysłu górniczego 
na Śląsku uchwalił, solidarnie przystąpie
nie dn walki strajkowej w tym wypadku, 
gdy walka ta proklamowana będzie na te
renie zagłębia dąbrowskiego i chrzanow
skiego, gdzie przemysłowcy domagają się 
obniżenia płac o 15 proc. Kongres poleca 
Międzyzwiązkowej Komisji nawiązanie w 
tej śpiewie ścisłego porozumienia ze związ 
kami Zagłębia Dąbrowskiego i Krakow« 
skiegn celem uzgodnienia wspólnej akcji.

Obszerne sprawozdanie spowodu spóź
nionej pory odkładamy do następnego nu
meru, w którym podamy również dokładne 
brzmienie uchwalonej rezolucji w sprawie 
urlopów, uzdrowienia finansowych pod
staw Spółki Brackiej i w sprawie skróce
nia czasu pracy.

Pilska lisi Hel lotiiu srali
Budżet Ministerstwa Spraw Wojskowych pod obradami Sejmu

WARSZAWA. Wczoraj Sejm przystąpił do i Chwila, gdy jako Minister spraw wojsko- 
rozprawy szczegółowej nad preliminarzem bu- j wych może generał przemawiać do dawnych 
dżetowym Ministerstwa Spraw Wojskowych, j towarzyszów broni w tej Wysokiej Izbie, fakt 
Na posiedzenie przybyli P. Premjer Kościałkow- wspólnego języka i wyczucia między przedsta- 
ski, wyżsi oficerowie M. S. Wojsk z p. mini- wicielami Rządu, a wybrańcami społeczeństwa 
etreim gen. Kasprzyckim i wiceministrami na j — jest niezłomnym dowodem, że idea ważności
tzele oraz prezes N. I. K.

Sprawozdawca poseł Duch podkreślił na 
wstępie, że już 3 rok budżet tego resortu po
zostaje w tej samej wysokości. Wydatki wyno
szą 768 milj. i stanowią 1/3 całego naszego 
budżetu. Wysiłek społeczeństwa jest więc du
ży, ale jednak jeżeli zestawimy to z wysokością 
cyfr preliminowanych na cele wojskowe w in
nych krajach, to okaże się, że Polska pozostaje 
daleko wtyle w ogólnym wyścigu zbrojeń. Tak 
np. w roku 1935 Rosja wydala na wojsko 
6.209.000.000 rubli, a na rok 1936 — 14.800 milj. 
rubli. Arm ja sowiecka została powiększona 
e 360.000 żołnierzy i wynosi obecnie 1.300.000. 
W roku 1934/35 Niemcy posiadały 100.000 ar- 
tnję lądową i wydały na wojsko 5.678.000.000 
marek, dzisiejszy stan efektywny armji niemiec
kiej wynosi 500.000 żołnierzy w stanie czyn
nym. Sprawozdawca omówił następnie tempo 
zbrojeń i wydatków na ten cel w Czechosłowa
cji, Rumunji, Litwie i Anglji, która posiada o- 
bcenie projekt zbrojeń, mający kosztować ol
brzymią sarnę 300.000.000 funtów kredytów do
datkowych w ciągu najbliższych 5-ciu lat. Wo
bec tego należy dążyć do tego, aby pod wzglę
dem przygotowania wojska do przyszłych jego 
zadań Polska nie pozostawała zupełnie wtyle. 
Następnie w dłuższym wywodzie referent omó
wił działalność zakładów i przedsiębiorstw pra
cujących na potrzeby wojska, a dalej podkreślił, 
te pod względem gospodarki mater jakiej woj
sko odgrywa poważną rolę na rynku wytwór
czości prywatnej. Następnie referent zwrócił 
uwagę, że w zakresie uprzemysłowienia kraj 
nasz pozostaje daleko wtyle za naszemi sąsia
dami. Rząd więc musi starać się nadać nasze
mu. życiu gospodarczemu takie tempo i kierunek, 
jakiego wymaga obronność. Jedną z przyczyn 
miedomagań jest to, że duża część przemysłu, 
zwłaszcza wielkiego, znajduje się w rękach ka
pitału obcego. Nieodzownem jest zwrócenie 
bacznej uwagi, czy w pewnych działach tego 
przemysłu nie zachodzi działanie na szkodę pań
stwa.

Następnie przemówił, witamy oklaskami gen. 
Kasprzycki, który oświadczył m. in.:

Błędem dawnej Rzeczypospolitej był ongiś 
stosunek niezrozumienia do własnej siły zbroj
nej. Za to kalectwo budowy swego państwa 
zapłacił naród katastrofą niewoli. Minęło to — 
wierzę — bezpowrotnie. Inny dziś widzimy 
obraz rzeczy. Marszałek Piłsudski przeorał du
cha i sumienie Polski. Dziś każdy obywatel 
wie, że bez potężnej armji państwo nasze staje 
s ę tworem o nikłej wartości w obecnych wa
runkach życia międzynarodowego i stać się mo
że bezwolnym instrumentem gry cudzych inte
resów. Z trybuny tej chce p. Generał dać wy
raz uczuciom, jakie nurtują całą armję. Żoł
nierze Polski Niepodległej czują się skrępowani, 
duchowo umocnieni w swej pracy dzięki poczu
ciu głębokiej łączności i więzi duchowej, jaka 
istnieje między nimi a ogółem obywateli Rze
czypospolitej. Wskazania Pierwszego Marszał
ka Polski Józefa Piłsudskiego o użyciu wszyst
kich żywych sił narodu do tworzenia zwartej 
siły zbrojnej bez różnicy narodowości i stanu, 
z których pochodzi wskazania rozwijane dziś 
przez gen. Rydza-Śmigłego, są drogowskazem 
dalszej pracy Ministra Spraw Wojskowych.

wojska przeniknęła już naród nasz głęboko. 
Specjalną ufnością w przyszłość napawa nas 
fakt stwierdzony stale w licznych chwilach kon
taktu chłopa i robotnika do wojska polskiego. 
Nie zgaszą tych uczuć próby agentur obcych. 
Wola Marszałka postawiła na czele naszych sze
regów gen. Rydza-śmigłego, Dookoła niego o- 
gnisfcuje się- praca nasza, uparta praca nad po
większeniem wartości wojennych i spoistości 
polskiej armji. Wewnętrzna spoistość i war
tość armji musi być oparta na rozwoju warto

ści materialnych kraju. Mimo wyścigu zbrojeń 
nasz budżet w globalnej sumie nie ulega tym
czasem zmianie. W wytworzonej atmosferze 
zbrojeń niezbędnem się stanie w krótkim czasie 
wynalezienie dalszych środków dla wzmożenia 
naszej obronności. Po cudze. rąk nie wyciąga
my, ale swego nie damy. Spełnimy nakaz, jaki 
z za grobu wola Józefa Piłsudskiego nadal nam 
wskazuje: „Nie osłabić, wzmocnić siły zbrojne 
Polski pod grozą zagrożenia Jej bytu i niezależ
ności“.

Mowa ministra Kasprzyckiego była żywo o- 
klaskiwana, a po jej zakończeniu rozległy się 
huczne brawa. Wobec tego, że do głosu nikt się 
nie zapisał, Sejm przystąpił do debaty .nad bu
dżetem Ministerstwa Poczt. '

W kuluarach Sejmu: marszałek P rys ter, wicepremjer Kwiatkowski, premjer KościałkowsM.

140 milionów złotych winna jest 
Rosja sowiecka Polsce

W związku z należnościami za przewóz 
kolejowy, jakie winne są Niemcy Polsce,
„Gazeta Polska“ przypomina wiielką wierzy
telność na rzecz Polski z jaką zalega Rosja 
sowiecka.

„Pieniądze, które należą się Polsce od in
nych krajów zostały przeważnie pożyczone 
od nas wbrew naszej woli. Ostatnio odpowie
dnie czynniki polskie poruszyły tego rodzaju 
sprawę z naszym sąsiadem zachodnim.

Jednak sąsiad zachodni nie jest jedynym 
„przymusowym wierzycielem“ Rzeczypospolitej.
Jeszcze większą sumę — bo zgórą 140 miljo- 
nów złotych „pożyczył“ sobie od Polski Zwią
zek sowiecki.

Chodzi tu mianowicie o 30 miljonów rubli 
złotych — którą te sumę nasz wschodni sąsiad 
zobowiązał się nam wypłacić, zgodnie z brzmie
niem polsko-sowieckiego traktatu pokojowego, 
podpisanego w Rydze w roku 1921.

Termin tej płatności minął 14 lat temu dnia 
30 kwietnia 1922 roku. Od tego czasu należ
ność ta stała się pożyczką, zaciągniętą u Polski 
— bez naszej po temu woli.“

Wykazując wielką cierpliwość Polski w 
staraniach o wypłacenie tej wierzytelności,
„Gazeta Polska“ kończy swoje wywody na
stępująco:

„Przez 14 lat — bez względu na mniej, czy 
bardziej przyjazne stosunki — uwzględnialiś
my sytuację finansową naszego sąsiada — ma
my więc chyba prawo liczyć obecnie na wza
jemność, gdy kierownicy życia gospodarczego

ZSRR. nie ukrywają świetnego stanu finansów 
sowieckich.

Przytem zaznaczyć wypada — że sprawy 
naszej należności nigdy nie wiązaliśmy i nie 
wiążemy z momentami politycznemi — choć 
może uczynienie innetim pomiędzy tą sprawą 
a naprzyklad podpisaniem paktu nieagresji — 
uczyniłoby niniejsze przypomnienie zbędnem.

Jednak — kierownik polskiej polityki za
granicznej wyraził jednomyślną opinję kraju, 
mówiąc w komisji senackiej, że polityki pol
skiej nie można kupić, i że, choć jesteśmy bied
nym krajem — to świat jest na to za ubogi.

Cudzego nie chcemy — ale tego co się nam 
należy — powinniśmy się stanowczo domagać.“

W związku z tern przypuszczać można, iż 
ambasada Rzeczypospolitej Polskiej wystąpi 
w najbliższym czasie z interwencją w tej 
sprawie u rządu sowieckiego.

Przegląd prasy

Z głosów prasy opozycyjnej 
o mowie Premiera

Poniedziałkowa mowa premjera Kościałkow- 
skiego nie wywołała jeszcze w prasie silniej
szego echa. Dzienniki prawicowe więcej zaj
mują się przewrotem dokonanym w Hiszpanji, 
zwycięstwem lewicy, niżli ostatni em i obradami 
Sejmu. Prawdopodobnie dla pism prawicowych 
te właśnie sprawy są najważniejsze. Jedynie 
warszawskie „A. B. C.“ zamieściło fragment 
z poniedziałkowej" dyskusji, zajmując się spe
cjalnie stanowiskiem gen. Żeligowskiego wobec 
kwestji przeludnienia wsi. Krótkie omówienie 
expose premjera Kościałkowsikiego zamieściła 
katowicka „P o len i a“, oświadczając, że nie 
zawierało ono „właściwie żadnego głębszego 
programu gospodarczego“ i zarzucając p. pre- 
mjerowi, że nie wypowiedział się np. „co do te
go, czy wierzy w rozszerzenie wymiany między
narodowej czy też nie, czy jest za uprzemysło
wieniem Polski czy nie, czy dąży do przebudo
wy ustroju gospodarczego i w jakim kierunku.“ 

Również warsząwski „R o b o t n i k“ zaj
muje się prziedewszysątkiem sprawami hiszpań
skiemu, co już jest więcej zrozumiałe, ale nie 
pomija i poniedziałkowych obrad, wyzyskując 
je do ataku na obecny Sejm. Robotnik twier
dzi, że dawniej obrady Sejmu były wiełkiem 
wydarzeniem, teraz jednak przy jednostronnej 
jego strukturze nawet takie wydarzenia, jak 
mowa premjera i dyskusja budżetowa musiały 
wypaść „blado, nijako nawet karykaturalnie“. 
Na czem jednak ta karykaturalność polega nie 
wyjaśnia. Stwierdza tylko, że „posłowie bynaj
mniej nie podzielali optymizmu, który przebijał 
w mowie p. premjera“. Zresztą:

„większość, olbrzymia większość Sejmu — mówi 
„Robotnik“ — to , szara masa nieuświadomionych 
l nie orjentujących się w zagadnieniach życia 
współczesnego ludzi. Drobna mniejszość, z kilku* 
dziesięciu złożona osób, twórczy „klub dyskusyj
ny“, w którym siłą rzeczy o-oija się zróżnicowa
nie klasowe, istniejące w społeczeństwie“

Jak się więc okazuje mowa p. premjera Do
służyła „Robotnikowi“ jedynie jako od
skocznia do znanych aż do znudzenia jereimjad 
na obecny Sejm. Wartości krytycznych nie znaj
dziesz tutaj ani przez szkło powiększające.

0 artykule wstępnym w „K u r j e r s a 
Warszawskim“ p. t. „Pod hasłem: czyń 
każdy w swojem kółku“ można powiedzieć, że 
został napisany z „subtelną ironją“. Program 
gospodarczy, hasła walki z kryzysem zeszły na 
plan dalszy, natomiast tłustemi literami wyb ły 
się zagadnienia polityczne. Autor artykułu za
znacza wprawdzie, że

90 proc- wczorajszego expose p. Kościałkowsklego 
składa się % deklaracji^ na które może, a .nąw.et 
musi się zgodzić każdy obywatel polski, pojmujący 
wzniosłość hasła: ora et labora. Nie sposób poddać 
się perswazjom opartym na tak niewzruszonych 

' "zasadach 1 wygłoszonych z.tak silną wiarą, w ich 
nieśmiertelną świeżość.
ale ważniejsze jest właśnie pozostałe 10%, 

które postawiły rząd dzisiejszy w świetle nie
zwykle wyraźnem i rozproszyły wątpliwości 
jednych, obawy drugich, a nadzieje trzecich. 
Nadzieje te i rozmaite sugestje na tern polegały, 
że p. Kość Latkowski miał zmienić dotychczaso
wy system, tymczasem z jego mowy okazuje się, 
ż-e są one już nietyłe przedwczesne, ile zupełnie 
bezcelowe.

Akt położony na tem credo rządowem by! tak 
ellny 1 tak charakterystyczny, że musiał zwrócił 
uwagę może nawet I tego słuchacza, którego po
rwał, kwiaty aforyzmów moralno-obywatelskich 
premjera. Ten też akcent sprawił zapewne, Iż lu
dzie mnie) już Interesowali sio uwagami o „współ
pracy ze społeczeństwem“ lub o smorządzle. Waż
ny to temat l musiałby być uznany wręcz za pier
wszorzędny, gdyby nie świadomość. Iż na tle wy
nurzeń o zasadach administracji niewzruszenie 
Autorytatywnej, bliższe rozmowy o społeczeństwie
1 jego samorządzie tchnęłyby raczej dysonansem.

Zarzuca natomiast p. prem jerowi niejasne 
wypowiedzenie się co do polityki zagranicznej 
oraz pokrywanie się Z linją wytyczną dyploma
cji min. Becka.

islamie wiaMti sportowe.
Nieprzyjemna porażka hokeistów

Reprezentacja Polski przegrywa z klubem 
berlińskim.

BERLIN. W Pałacu Sportowym odbyły się 
onegdai dwa spotkania hokejowe.

W pierwszym meczu kombinowany team 
Berlina pokonał reprezentację olimpijska hoły
szów 5:1 (2:0. 2:1, 1:0). wykazując zdecydo. 
waną przewagę nad łołewskiemi hokeistami

W dmigiem spotkaniu reprezentacja hokejce 
wa Polski walczyła z berlińskim klubem Zeh„ 
lenidor.Wespen i wbrew wszelkim oczekiwa
niom poniosła przykra porażkę 0:1 (0:1. 0:0, 
0:0) Berlińczycy zasileni swym trenerem karta 
dyiskim Brandtem i dwoma graczami BSC. De
cydująca o zwycięstwie bramka padła w pierw, 
szej tercji ze strzału Tobie na (BSC) po odbiciu 
się od reki polskiego obrońcy Sokołowskiego.

Prace konferencji morskiej
LONDYN. Konferencja morska doszła 

obecnie do punktu zwrotnego. Z jednej 
strony wszystkie kwestje techniczne, nie 
wywołujące głębszej różnicy zdań pomię
dzy delegacjami 4-ch mocarstw, zostały u- 
zgodnione i w tej mierze nic nie stoi dzi
siaj na przeszkodzie, aby sporządzić i pod
pisać odpowiedni traktat. Prace podkomi
tetu redakcyjnego posunęły się bardzo da
leko, i o ile chodzi o kategorje takie, jak

krążowniki, kontrtorpedowce, łodzie pod
wodne, o ich wyporność oraz kaliber ich 
dział, to pomiędzy St Zjednoczonemu W. 
Brytanją, Francją i Włochami porozumie
nie zostało osiągnięte. Z drugiej strony po
zostają dwa nierozstrzygnięte zagadnie
nia, a mianowicie: sprawa pancerników 
oraz kwestja udziału Niemiec w nowym 
traktacie morskim.
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O pakcie francusko-sowieckim
Dokument dyplomatyczny o niezwykle 

bogatej i skomplikowanej historii — pakt 
francusko-sow lecki o wzajemnej pomocy 
aa wypadek agresji — znajdz.e się nieba
wem w cichej przystani. Wszystko zdaje 
się wskazywać na to. że ma się już ku koń
cowi jego długotrwała żegluga po wzbu
rzonych iaiach rokowań, podróży, konte- 
rencyj i kryzysów gabinetowych francu
skich. Już kończy n„J nim debaty Izba, je
szcze zajmować się będzie jego ratyfikacją 
Senat — aue za kilna tygodni wejdzie w 
życie. Rosję sowiecką i Francję zacznie 
obowiązywać wysłanie sobie na pomoc od
działów zbrojnych na wypadek, jeżeli je
dno z tych państw zostanie zaatakowane 
przez któregokolwiek z państw europej
skich.

Było rzeczą oddawua jasną, że rozpo
częta w 1932 roku przez Japonie akcja o- 
panu wy wania coraz szerszych terytorjów 
kontynentu azjatyckiego, kolidują.u z in
teresem rosyjskim i zagrażająca wschod
nim granicom sowieckiego imperjum — 
zmusi rząd moskiewski do poszukiwania 
coraz ściśiej-szych więzów z kapitalistycz
nemu państwami zachodnio-europejiskiemi, 
Coraz jaskrawiej zarysowujące się niebez
pieczeństwo na Wschodzie — musiało prze 
cięż wywołać instynktowny niemal odruch 
dążenia do zapewnienia sobie bezpieczeń
stwa na ewentualnych tyłach — na grani
cach zachodnich w Europie

Bez wątpienia stąd, a nie z przyczyn 
idealmo-humanitarnych. pochodziło zanie
chanie wyp.eszczonego w marzeniach przy 
wódców komunistycznych ideału „przenie
sienia rewolucji na Zachód na ostrzach bol
szewickich bagnetów“. Bez wątpienia dą
żenie do wzmocnienia własnego bezpie
czeństwa zwróciło kroki komisarza Litwi
nowa w kierunku Genewy i zrobiło zeń 
jednego z najtęższych illarów współpracy 
międzynarodowej na terenie Ligi Narodów 
Gorączkowe poszukiwanie sprzymierzeń-' 
ców, masowe ołodzemie coraz nowych for-1 
tnulek stypulacyj międzypaństwowych, uj
mowanych w gromadzące się oo dyploma
tycznych kancelariach projekty paktów i| 
umów — to tuż dalsze etapy pogoni za za-! 
bezpieczenism sobie spokoju na Zachodzie 
w momencie możliwego starcia zbrojnego 
na Wschodzie — w Mongolji, Mandżurii i 
Chinach.

W międzyczasie przybył jeszcze jeden 
potężny bodziec, przyspieszający starania 
o sfinalizowanie przeciągających się roko
wań o zrealizowanie jakiegokołwiekbądź 
szerszego systematu „organizacji bezpie
czeństwa“ w Europie. Bodziec ten — to 
zbrojenia niemieckie i przypisywane im 
dość powszechne cele. Zbrojenia niemiec
kie. wystąpienie Niemiec z Ligi Narodów i 
niepokojące opmie europ.'ską pewne głosy 
poważnych przywódców Trzeciej Rzeszy,

Wynik l-go miesiąca Wielkiego Konkursu

PHILIPS-RADJO
Jurg przyznało następujące nagrody :

I. nagroda - samochód Polski Fiat 508 - EtiJ,-“' ™e““- 
II. nagroda - luksusowy radjogramafon szafkowy Philips - 

III. nagroda - chłodnia elektryczna „Brabork“ —
Dalsze nagrody: Odbiorniki Philipsa — pp. J. Borger — Biała, J. Silberzweig — Kraików. O. Dobkowski — Barano- 
wicze, F, Mamok — Lubliniec. Kajaki składane — pp. P. Zając — Białystok, S. Mościcki — Starachowice. Rowery 
— PP E. Nawrocki — Jarocin. Z. T. — Olkusz. Zegary elek.ryczne — pp. P. Wójcik — Zakopane. W. Wlyński — So
snowiec, S. Zins — Tarnów. Ch. Kastelański — Słomm S Denser — Częstochowa. J. Lemieszczuk — Suwałki, F. No. 
wara — Będzin, L. Korng.oldowa — Chrzanów, M. Kuschka — Nowa Wieś. O. Feuer — Limanową. T. Kondracki — 
Warszawa, S. FijoJek — Zambrów, R. Kirchner — Chorzów. S. Zaborowski — Pruszków, P Kołodziejski — Gdy
nia. M. Wesoły — Katowice, M. Ormianinówna — Brzeszcze. M. Rancman — Warszawa, Z. Włodek — Kościerzyna,

S. Wojtas — Pionki.
Konkurs trwa nadal! Wyniki za następny miesiąc będą ogłoszone w pierwszych dniach marca r. b. Informacje we

wszystkich czołowych firmach radiowych. 13547)

SPcd światło

‘J.ąlka na piśmie f
(era) Poczca nasza rozwija propagandę 

telefonu, jako jednego z największych udo
godnień, zasypuje więc prasę reklamowemi 
wzmiankami, zachwalając nietylko dobro
dziejstwo telefonu, ale i jego taniość i ła
twość instalacji.

Jak wygląda to w praktyce, zilustruje 
drobny, jeden z wielu przykładóio: Ktoś ma 
telefon, korzysta z jego „dobrodziejstwa“, 
ale nieszczęście chce, że ktoś zachorował ob
łożnie i nie może wychodzić do przedpokoju, 
gdzie zainstalowano aparat. Całkiem jasne, 
że wtedy ktoś dzwoni na pocztę i powiada 
tak:

— Proszę, o ile możności jak najprędzej 
— przenieść mi aparat z jednej do drugiej 
ubikacji.

— O! to tak nie „idzie“l To musi pan 
zgłosić na... piśmie!

— A stempel za ile?
— Stempel niepotrzebny, ale oile panu 

zależy na pośpiechu, chce pan, by przenie
siono jeszcze dziś wieczór, albo jutro, to trze
ba przystać pieniądze. 15 zł. — Tak, tak, pię
tnaście złotych!

— Panie, przecież to drożej niż założenie 
nowego telefonui

— Nie, wcale nie jest drożej; założenie 
nowego aparatu kosztuje także 15.— zło
tych, oile jest kabel, bo w przeciwnym razie 

■— kosztuje 80.— złotych. — To nie są ża
dne utrudnienia! To jest zarządzenie i ko
niec!

Więc poco ta szopa reklamowa? Przecież 
należy przedewszystkiem usunąć biurokra
tyzm, taki nonsens, jak zgłoszenie „na piś
mie“; „pismo“ może zastąpić telefon — 
wszak (!) ułatwia on życie. — Trzeba tylko 
zrozumienia własnego interesu i dobrej woli 
wydającego „zarządzenia“. Wtedy reklamy
będą niepotrzebne! Napewno,

Podziałały jak potężna podnieta na dyplo
mację sowiecką, zmuszoną od chwili doj
ścia do władzy kanclerza Hitlera, do roz
dwojenia swych trosk o bezpieczeństwo 
Pomiędzy Japonię i Niemcy.

Rówopcześnie jednak wypadki niemiec
kie podziałały na poważną część opinii; 
francuskiej i — ostatnio — brytyjskiej. So
wieckie i francuskie tendencje poszukiwa
nia bezpieczeństwa wykazywać zaczęły 
coraz większą zbieżność, konk"“ ty żując się 
ostatecznie w pakcie o wzajemnej pomocy, 
właśnie r7m. nad którym obecnie debatuje 
parlament francuski.

Wydaje się być najzupełniej zrozumiała 
tendencja francusna i sowiecka. Daleko je
dnak mniej zrozumiałą jest celowość wy. 
niku, do którego dążenia t doprowadziły, 
krystalizując się w znanym układzie, pod
pisanym w Paryżu w dniu 2-gim maja 1935 
roku.

Cóż bowiem w obliczu mapy może być 
bardziej problematycznego niż pomoc woj
skowa Francji dla Sowietów 1 Sowietów 
dla Francji na wypadek wojny? Zmieniła 
się bowiem mapa Europ" znacznie od chwi
li podpisywania porozumienia Francji z Ro
sja carską. Wówczas pomiędzy oboma 
sprzymierzeńcami znajdował się tylko e- 
wentualny przeciwnik wojenny — Niemcy. 
Dziś — nowych sprzymierzeńców rozdzie
lają rozległe tery tor ja sześciu państw. Bez 
ich — bardzo nieprawdopodobnej — zgo
dy, spieszące sobie z pomoc wojska sprzy 
mierzone ani przejść, ani przelecieć przez 
obce terytoria nie mogą. W obliczu logiki 
i geografii pakt sowiecko-francuski jest nie
wątpliwie teoria, tylko teorią, wyrażającą 
pewne tendencje, pewien doraźny układ sił 
1 grę interesów, zresztą nietylko zewnętrz
ne Politycznych, ale i wewnętrznych fran
cuskich. Dyskusja prasowa francuska i de
baty parlamentarne, odzwierciadlające na
stroje stronnictw francuskich w przededniu 
wyborów — aż nadto wyraźnie potwier
dzają słuszność takiej oceny.

Oczywiście, że nierealne teorie, niepo- 
twierdzające swej wartości w zetknięciu z 
rzeczywistością i niemogące pretendować 
wobec tego do miana trafnych rozwiązań

nastręczających się problemów międzyna
rodowych: nie mogą budzić entuzjazmu. —
Nie budzi też entuzjazmu pakt irancusko- 
sov/ieeki. Ratyfikuje go parlament francu
ski — z dużem opóźnieniem i ociąganiem 
się — bo tego wymaga postulat utrzyma
nia powagi podpisu francuskiego, złożone
go na dokumencie. W dużym także stopniu 
przyczynia się do tej ratyfikacji działalność 
skrajnej lewicy francuskiej, spełniającej ro
lę ekspdnenta 1 wykonawcy instrukcyj mo
skiewskich.

W takich oto nastrojach dokonuje się 
ratyfikacja nowego dokumentu dyplomaty
cznego, powiększającego o jeden liczbę po
dobnych mu układów, podpisywanych ma
sowo w latach powojennych.

Czy jednak nie stwarga dokument ten 
z samej racji swego Istnienia jakichkolwiek 
zmian w sytuacji politycznej Polski? Za
warty przecież został pomiędzy sąsiadem 
i sprzymierzeńcem Polski-, Wydaje nam 
się, że na pytanie to odpow leuż brzmieć 
musi bezwzględnie — nie!...

Podpisany pod umową paryską b. pre
mier Laval oświadczył w Warszawie po 
upływie siedmiu dni od chwili złożenia 
przez siebie podpisu pod paktem, że nie 
Widuje on w niezem z postanowieniami 
sojuszu polsko-francuskiego, Oświadczenia 
analogiczne usłyszeliśmy w sposób auto- 
ratatywny od innych przedstawicieli ofi
cjalnych Francji. Nie koliduje i nie zmienia 
rówrńeż w niezem tego faktu, że sojusz 
polsko-francuski działa na wypadek wojny 
automatycznie, a pakt francusko-sowiecki 
dopiero Po wypowiedzeniu się miarodaj
nych instancyj Ligi Narodów.

Nie zmienia również nowy pakt w ni- 
czem podstaw stosunków polsko-sowiec
kich, opartych na Traktacie Ryskim, pak
cie o nieagresji z 1932 r. i lonJ mskiej umo
wie o określeniu napastnika z 1933 r.

W tym stanie rzeczy Polska zajmuje 
wobec paktu francusko-sowieckiego wy
łącznie stanowisko bezpartyjnego obser
watora i dlatego jednomyślne jej zdanie o 
jego nierealności i mocno wątpliwej celo
wości tak szeroki ma odgłos w opinii świa
ta. Wł. B,

Polak wpędzony do grobu
hakatystycznemi szykanami władz Gdańska

Tocząca się obecnie w związku ze zbli
żającym się nowym rokiem szkolnym wal
ka o polską szkolę kosztuje ludność polską 
w Gdańsku nową ofiarę śmiertelną.

W miejscowości Pieczewo zgłosił za
mieszkały tam polski robotnik Skiba czwo
ro ze swoich siedmiorga dzieci do polskiej 
szkoły. Ta czwórka dzieci uzupełniała licz
bę zgłoszonej dziatwy do tej ilości, jaka jest 
wymagana do uruchomienia oddziału pol
skiej szkoły w tej wiosce.

Ponieważ czynniki miejscowe nie chcia
ły dopuścić do uruchomienia polskiej szko 
ły, więc zaczęły szukać możliwości zmniej
szenia tej liczby dzieci.

Jako cel swych ataków wybrały one 
Skibę. Robotnik ten mieszkał w baraku. — 
Dotychczas barak-ten uważano za nadają
cy się do zamieszkania. Obecnie jednak 
władze gdańskie stanęły na stanowisku, że 
mieszkanie to jest nieodpowiednie pod 
względem higjenicznym i wyeksmitowały 
Skibę, przenosząc go jednocześnie do 
miejscowości Kristenhof

Tam dano mu na mieszkanie dla rodzi
ny, złożonej z 9 osób, jedną izdebkę, urą
gającą wszelkim zasadom higjeny Po wo
dę musiał Skiba chodzić 2 km., do pracy 
zaś kilkanaście kilometrów.

Czynniki polskie starały się zdobyć dla 
zdobyć dla Skiby nowe pomieszczenie w 
Pieczewie, okazało się jednak, ze żaden z 
właścicieli domów nie chciał wynająć mie
szkania, a to, jak się okazało, pod naci
skiem władz.

W dniu 18 bm. Skiba zmarł w drodze z 
pracy do domu, osłabiony i wycieńczony 
beznadziejną walicą.

Fakt ten jest wymowną ilustracją wa
runków, w jakich ludność polska Wolnego 
Miasta musi walczyć o swe prawa szkolne. 
Nie wątpimy, że tragiczna śmierć Skiby 
spowoduje władze polskie do energicznej 
akcji w kierunku zapewnienia ludności 
polskiej praw szkolnych i w kierunku usu
nięcia trudności, jakie lokalne władze 
gdańskie , czynią wszelkim poczynaniom 
kulturalnym Polaków-

"Gliwar'’

Do higieny włosów
Nafta oczyszczona, absolutnie 
bezwonna, szybkoschnqca
Usuwa radykalnie łupież 
wzmacnia włosy, posiada wszel
kie zalety doskonałego środka 

kosmetycznego.
Zastępcy poszukiwani.

„ Glimar^*
& Ska z ogr. odp. 

Lwów, ul. Baiorego 26,

Kącik harcerski
Apel Obrony Przeciwlotniczo - Gazo* 

wej Harcerek.
Dla sprawdzenia gotowości harcerek w za

kresie obrony przeciwlotniczb'gazowej. wydz.ai 
przysposobienia do obrony kraju głównej kwa
tery harcerek org—dzuje w czasie od 1 marca, 
do 1 maja rb. apel obrony przeciwlotniczo’gazo 
wej. W okresie tym jaknajw.ększą ilość harce" 
rek poszczególnych drużyn uzyskać ma „spra
wność“ obrony • ratownictwa przeciwgazowego 
jednocześnie przeprowadzone będą ćw.czenia 
przeci'wlotniczo'gazowe w ko...orach gazowych.

W apelu wezmą udział harcerki, liczące po
wyżej lat 15.

Harcerze polscy w Mandżurii.
Rok ubiegły był wielce pomyślny dla roz" 

woju harcerstwa polskiego w Mandżurii. Dni" 
żyna przy polski ©m gimnazjum męskiem w 
Charb.nie otrzymała własną izbę harcerską w 
kierej zogniskowało się życie całej miejscowej 
młodzieży polskiej. W okresie letnim wszyscy 
członkowie drużyny wzięli udział w specjalnym 
obozie przeszkoleniowym.

Główna bolączką harcerstwa polskiego w 
Mandżurii jest okoliczność, że harcerze po doi 
ściu do 15—ió go roku życia usuwają sie prze 
ważn e od pracy harcerskiej, gdyż ciężkie wa 
ranki materialne tamtejszego wychodźtwa zmu 
sza ją nawet młodych chłopców do pracy za' 
robkowei. która absorbuje ich całkowicie.



Str. 4 Piątek, dnia 21-go lutego 1936 r. Nr. so

Jak powinniśmy pisać I
Co uchwalono na ostatniem posiedzeniu Komit. Ortograficznego P. A. U.?

IV posedzenie pełnego Komitetu Ortograf!' 
crnego Polskiej Akademii Umiejętności odbyło 
się w Krakowie dnia 7 i 8 lutego 1936 r. przy 
udziale 22 członków. Uchwalono następujące 
zasadv:

t. Uniezależn.ć pisownię wyrazów typu die 
cezja od rozróżniania początkowej-, środkowej 
I końcowej pozycji zgłoski w wyrazie oraz od 
odróżniania rodzimego czy obcego pochodzen.a 
odnośnych wyrazów i pisać w nich i po spół" 
głoskach s, z. c. t, d. r i I, natomiast i po n. 
p, b. i, w, m. k. g, ch, h np. sjesta azjatycki 
emocja, tjara. Etiopia, hostia, diecezja, Holan
dia. drjakew. Maria, liana, Anglia, natomiast 
Dania, mania, kosynier, inżynier, tumiura, piń
ska, ekspiacja, kopia, biolog, lobia, iifolek, atro"

zem: głuchoniemy, jasnowidzący, żelazobetono
wy.

b) Wyiażeida składające sie z dwu lub kilku 
wyrazów, zwłaszcza z przyimka i rzeczownika, 
przymiotnika, zaimka, zasadniczo pisać rozdziel
nie bez względu na ich znaczenie przysłówko
we lub przenośne. Ale poczyniono tuźo wyjąt
ków szczegółowych dla wypadków, których łą
czna pisownia jest tradycją utrwalona, n. p.: 
na przykład na powiót, na prawdę, na kształt, 
ale doprawdy, naprzód, nareszce, nadal; z ci
cha. za młodu, po ludzku, ale zgolą, zwolna, po
mału; na wprost, do dziś, ale dopóki, dopóty; 
na co. po cóż, ale dlaczego, dlatego; dzień do
bry, dobry wieczór, ale dobranoc, itp. Niektóre 
szczegóły muszą jeszcze podlec szczegółowemu

iia, wiatyk, awiatyka. miazmat. chemia. Kiach" i zbadaniu. ..... . , .
ta„ relig a, Antiochia, Hieronim itp. Jest to pi" . c) Fonny bym, byś. by. byśmy, byśc,e pisze 
sowia -prawie zgodna z pisownią Akademii | s.e oddzielnie prócz w spójnikach aby. żeby, 
sprzed r. 1918. tylko że.ówczesne ? »stępiono
przez i; różnica zachodzi tylko w pisań u i po 1. 
Wyrazy, któreby przez pisanie i stały sie wbrew 
wymowie j e d noz g !o skow em i. pisize się przez
yj. np. Syjon, Syjam, cyjan. Try jest. tryjer, 
Lyjumi lub tryumf. — N e rozróżnia się dopet" 
niacza liczby mnogiej rzeczowników obcych na 
"ia, ja od dopełniacza liczby pojedynczej, np. 
tych linii, tei In0, kwestii, lokacji arji itp.

■2. W pisown s, z czy ś, ż przed wargowemi 
miekkienti ustal.no w nagłosie: s" przed fi", np. 
sfinks; z przed bi zbiec, zbiór, ś albo 
z" przed ml", wl* według wymowy, śmiech, 
śmigus, zmiąć, zmienić, świadek, święto, zwią"

Krakowa byśmy pojechali, w tym kapeluszu byś 
na ulice nie wyszedł ■- nie w tym kapeluszubyś 
na ulicę nie wyszedł) itp.

d) Pisze sie razem wszelkie przybnkl złożone 
a samych przyimków, np. poza, ponad, znad, 
spod. spoza, oraz złożone z przyimka i części 
rzeczownikowej "bok, 'koło (koła), "miast.

; *

między, śród. 'wnątrz, nadto zaś wbrew ł 
wskutek.

•6. Co do uży-*i wielkich 1 małych liter uchwa
lono:

a) Wielki emi literami pisać tytuły gazet i 
czasopism z wyjątkiem wewnętrznych przyjm* 
ków I spójników, np. Polska Zachodnia. Gazeta 
Polska, Przewodnik Naukowy i Literacki, Pro
sto z Mostu itp; jeśli tytuł czasopisma jest zda
niem. to tylko pierwszy wy: az pisze się wielką 
literą, tip. Ja to potrafię. W tytułach książek 
i utworów literackich tylko Pierwszy wyraz 
wielka literą.

b) W nazwach geograficznych i topografi
cznych złożonych z dwu lub więcej wyrazów 
wyraz pospolity <np. góra. pasmo, nizina, je
zioro. morze) pisać również wielką literą, jeśli 
go nie można opuścić bez zatraty znaczenia na
zwy własnej, np. Góra Królowej Bony, Wyżyna 
Małopolska, Pojezierze Pomorskie, Morze Czar 
ne, Ocean Atlantycki, Wyspy Towarzyskie, 
Półwysep Apeniński, Puszcza Nlepołomicka, 
Kopiec Kościuszki.

Komitet zdaje sobie w pełni sprawę z ko
nieczności szybkiego ukończenia prac nad orto" 
rafją, zwłaszcza ;e względu na potrzeby szko

ły i wydawców. Ma też nadzieję, że przed Wiel
kanocą prace swe doprowadzi do końca.

sali odczyfcwc/.

Morze w poezji polskiej
gać. zwierz; s" przed pi": śp ad, spisek, Spisz, 
spiż, od czego wyjątki: spieszyć, pospiech, albo 
śpieszyć, pośpiech, tylko spieszyć (kawalerię), 
stale ato miast: śpe# z pochodnymi i śpi. śpiącz
ka, śpioch. W środku wyrazów s" z\ np. nazwi
sko, Wyspiański, kosmiczny, w izbie, w paśmie, 
w idealizmie. Erazmie; wyjątek; piśmienny, w 
piśmie.

3. Przedrostek z" pisze się wedle wymowy: 
pnzed bezdźwięcznymi twardymi jako: s": stok. 
stoczy, stąd, sprostać, skąd szczesać, sczernieć; 
przed bezdźwięcznem, mlękkiemi jako ś : ście
rać, ściszyć, ściemnieć; przed dźwięcznemi 
twardema j mjękkiem. jako z : zgubić, zbawić, 
zrzynać, zżąć, zdziwić, zdzierać, zlepić, zniżyć; 
v,wiatek; z przed s, ś. sz np. zsunąć, zsin.eć, 
zszyć i przed h. np. zbardzieć.

4. W wyrazach zapożyczonych óbce ge od
daje sie przez ge, np. hegemonia, wegetacja, 
agent, legenda. Gerwazy. Genewa: tu należą 
łac. i greckie z geo gen. geograiia, geneza 
itp. W neticznyca tylko zapożyczeniach pisze 
sic gie: a) w rzeczownikach • obcych, pospoli
tych zakończonych w mianowniku na "gięl, "g er 
-gierz, jak cyngiel, magiel, rygiel, żagiel, bla
gi er, ogier, szwagier, pręgierz co dotyczy także 
kh pochodnych, b) w wyrazach: Angielka, an
gielski, giełda, giemza, giermek, Giewont, ma" 
gjerka, megiera. Walgierz. c) w nazwach wła
snych pochodzenia litewskiego; Jagiełło, Gie
dymin. Giełgud, Olgierd.

5. W pisowni łącznej I rozdzielnej grup wy
razowych dążono do ściślejszego niż dotąd uję
cia tego niezmiernie skomplikowanego materia
łu. Postanowiono:

a) Przymiotniki złożone pisać razem. np. 
staropolski pśśnc jesienny, górnolotny; łączni
ka używać w takich wypadkach jak: biało-
czerwony. historycznoliteracki, poludniowo* 
Iwschodni, staro cerkiewne słowiański. Ale ra*

Profetsor Roman PdlaJt z Poznania, zapro
szony do Katowic przez Ligę Morską i Kolon
ialną dla wygłoszenia odczytu pt. ..Morze w 
poezji polskiej“, sprawił słuchaczom miłą nie. 
spodizian-kę . Spodziewano się po wybitnym u- 
czonym i wytrawnym prelegencie ciekawego 
odczytu, ale nie przypuszczano, że przyniesie 
on rewelację Literacką. Tymczasem profesor 
Podlak w śmiałych rysach kreśląc dzieje nasze, 
go stosunku do morza i uwydatniając zasługi 
głównie Adama Mickiewicza i Juliusza Słowac
kiego w zdobyciu dla polskiej poezji motywu 
morza, a potem podkreślając pracę poetów ka
szubskich i Stefana Żeromskiego nad zbliżeniem 
Polaków do polskiego brzegu, zatrzymał się nad 
zupełnie nieznanym utworem z XVII wieku, 
jakże mocno uzasadniającym prawa nasze do 
morza. Profesor Brückner wymienia ten poe
mat, ąle sie nim bliżej w historji literatury nie 
zajmuje. Nikt po zatem nie dotarł do morskiego 
poematu, który dopiero po rewindykacji na
szych zbiorów bibliotecznych z Rosji, stał się 
dostępny. Profesor Póllak opracował nowe wy
danie poematu, który wkrótce ukaże się na
kładem Towarzystwa Przyjaciół Nauk w Gdań 
siku Tytuł poematu brzmi: „Morska nawigacja 
do Lubeka przez pewną tak polskiej jako 1 nie
mieckiej nacji kompania w r. p. 1651 uczynio
na“. Wiemy tylko tyle, że poemat ten ukazał się 
w 1662 i że autorem jego jest Marcin Borzy- 
mowski. Zato z poematu dowiadujemy się, że 
nakoniec Polak znalazł polskie słowa I pojęcia 
dla wyrażenia spraw morskich 1 wyzwolił sie 
od powtarzania za Wergilim i Owidym. jak za 
panią matką, wyuczonych obrazków. Borzym- 
ski czuje morze, śmiało o niem mówi, samodzlel

nie myśli, mocnie sie z Jego przeciwnościami, a 
co również ważne, nie zapomina na morzu o 
swem pochodzeniu i gdy nagle dowiaduje sie o 
przebiegu bitwy pod Beresteczkiem szeroko o 
tern w morskim swym poemacie powiada. 
Nawet Kochanowski nie mia} jeszcze własnego 
wyrazu dla oddania uroków morza. Borzymów, 
ski pierwszy zdobywa sie na samodzielność i 
na tern właśnie polega jego wyjątkowość w 
dziejach naszej poezji. On pierwszy udowodnił, 
że morze nłe obce jest polskiej kulturze, on też 
rozpoczyna te skromną jeszcze ilościowo liczbę 
polskich poetów morza, wśród których nie na
leży jednak pomijać, zdaniem profesora Poiła, 
ka, wielkiego nazwiska Józefa Conrada Korze
niowskiego, który, choć pisał po angielsku, 
czul po polsku. Conrada „Zwierciadło morza“ 
uważa prelegent za najlepsze wprowadzenie 
czytelnika w tajniki morza.

Licznie zebrana publiczność dziękowała go
rąco profesorowi Potokowi-za piękny wykład. 
Staraniem L. M. K. odbędzie sie jeszcze w mar
cu wykład profesora Uniwersytetu Józefa Pił
sudskiego. poświecony twórczości największego 
poety morza w literaturze świata, Józefa Con
rada Korzeniowskiego.

Nie korzystając
z naszej świetnie zorganizowa 
nej komunikacji powietrznej do
browolnie zrzekamy się korzy
ści, jakie codziennie możemy 
osiągnąć.

Wieści z całej Polski
Warszawa liczy już 1.224.000 

mieszkańców.
Wedle danych Urzędu Statystycznego lud. 

ność zamieszkała w Warszawie (bez wojska 
skoszarowanego) osiągnęła na dzień 1 stycznia 
1936 roku liczbę 1-224.242 osób.

„Okręt potępieńców“ w Gdyni.
Jak się dowiadujemy, wysiedlenie do kra

jów ojczystych blisko 500 osób, ukaranych za 
rozmaite przestępstwa, które nie są obywate- 
mi Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej, 
dotyczy również kilkunastu obywateli polskich. 
Okręt . więzienie, na którym znajdą się depor
towani. zawinąć ma podczas swej podróży po 
Europie także do portu gdyńskiego. Wśród ska 
zanyeh na wysiedlenie znalazło się 12 osób po 
siadających polską przynależność państwową. 
Jest wśród aich wielu, którzy mieszkali przez 
wiele lat w Ameryce, lecz nie załatwili formal
ności naiuraKizacyt'nych. Okręt . więzienie, na 
którym odstawieni będą do Europy deportowa
ni kryminaliści, zawinąć ma do Gdyni w kwie
tniu.

Nie zrozumiano uczciwych zamiarów 
malarza.

Artysta - malarz Wacław Chapeau.Walet*, 
szukając wzorów po pejzażu, udał się na łąk: 
czerniakowskie i zaprosił do pozowania spotka
ną na lace 14-ieitnia dziewczynkę. Scenę pozo. 
wanta zauważył ojciec dziewczyny. Józef l am 
precht Przypuszczając, że malarz demoralizu
je mu córkę, zbliżył się i wymierzył artyście 
cios w twarz. Zaraz zbiegli się inni ludzie, I — 
przypuszczając, że przyłapano tu czatującego 
na nieletnie dziewczęta zboczeńca, — dotkliwie 
go pobili, tak że p. Chapeau.Wajenko przele
żał 4 tygodnie w szpitalu Sprawcy samosądu, 
Józef Lamprecht, Stanisław Adamski. Antoni 
Jurewicz i Antoni Byk stanęli przed sądem. 
Wszyscy utrzymują, że stawali jedynie w o. 
bronie moralności publicznej.

Przebieg strajku drukarzy 
w Zagłębiu Dąbrowskiem

Strajk pracowników drukarskich trwa w da) 
szytn ciągu. Pertraktacje między pracodawcami 
a pracobiorcami nie doprowadziły jeszcze do 
porozumienia. Czynne są jedynie drukarnie sa. 
zetoiwe. Strajk ma przebieg sookoiny.

przyprawa

ANTONI MARCZYŃSKI.

„das 303”
POWIEŚĆ SENSACYJNO - HUMORYSTYCZNA. 

34) —o—
Sir James niechętnie prowadził auto, gdyż to za

jęcie nie pozwalało mu ani na pódziwianie okolicy, ant 
na zadumę, lecz z drugiej strony nie miał serca fatygo
wać co wieczór swojego kamerdynera Patricka, sympa
tycznego staruszka, który uzurpował sobie jeszcze przed 
laty funkcje kierowcy i wszystkich szoferów systema
tycznie wygryzał. Patrick posiadał wszelkie zalety i 
wady starego, spoufałego sługi, to też sir James wolał 
odbywać samotnie „bridżowe wypady“, niż słuchać 
kazań nudziarza o fatalnych skutkach „marnotrawienia 
najlepszych godzin do spania“.

Tej nocy powrotna jazda obfitowała w wydarze
nia, których sir James nie cierpiał narówni z kaprysami 
swej nieobliczalnej małżonki. Zaczęło się już w Nicei, 
mianowicie na „Promenade des Anglais“; motor, ten 
stateczny notor „Lincolna“, pracujący zawsze, jak ide
alny zegarek, zaczął się krztusić, prychać, zacinać, i sir 
James, który dopiero na zakończenie półgodzinnych, 
sumiennych badań zajrzał do zbiornika, stwierdził ze 
zgorszeniem, że benzyny zostało w sam raz dosyć... na 
kilka zapalniczek!

— No tak, — mrukaął; — powietrzem ani Salo
mon nie uiedzie.

Na szczęście odkrył w pobliżu skład z benzyną, lecz 
zanim jego właściciel osknąl się z „najlepszych godzin 
do spania“, zanim we dwójkę przypchnęli samochód 
pod czerwoną banię rezerwoaru, upłynęło nowe pół go
dziny.

To był początek, a tuż za Antibes najordynarniej 
w świecie „nawaliła kicha“ na prawem tylnem kole.

Dystyngowany sir James klął, jak nieprzeciętny bosman 
na przeciętnym statku handlowym, wyjmując zaoli- 
wione narzędzia niepokalanie białemi dłońmi, i jedyną 
pociechą w tern strapieniu była mu myśl o reprymen
dzie, jaką „ten dureń Patrick“ połknie jutro przy śnia
daniu.

— Na złość jemu wezmę szofera, — odgrażał się, 
potem, a gdy zmieniwszy koło opierał nogę o pedał star
tera, cisnął niebiosom wyzwanie: — Pozwolę sobie na- 
wymyślać od idjotów, kretynów, rogaczy... jeżeli cokol
wiek zdoła mnie zmusić do zatrzymania wozu wcześ
niej, niż przed bramą willi!

0 tej porze sir James był już rogaczem, nie pierw
szy zresztą raz w życiu, niemiej jednak wyzwany los 
podjął rzuconą rękawicę i przygotował zirytowanemu 
gentlemanowi jeszcze trzecią i największą niespodzian
kę tej nocy!

Sir James pędził teraz „na całego“. Jego ścigty 
roadster przemknął, jak wicher przez Juan-les Pines, 
budząc ze snu piękne sosny, zdziesiątkowane przez ho
telarzy, właścicieli parcel i tym podobnych wandali, 
wpadł na szosę, biegnącą tuż nad zatoką, śmigał koło 
malej przystani w Golfe Juan, gdzie ongiś lądował Na
poleon, powracający z Elby.. rozpędziwszy się, wziął 
bez zmiany biegu pagórek i wiadukt, poczem sunął juz 
prostym gościńcem do Cannes, odległego stąd o marne 
pięć kilometrów. Po lewej ręce biegł tor kolejowy, w 
skąpo zadrzewionym wąwozie, po prawej defilowały 
jedna za drugą bramy ozdobne, wiodące dc luksuso 
wych rezydencyj, i porośnięte winem mury prywatnych 
parków, ogrodów. Po tewej stronie teren spadał ku mo
rzu, po prawej wznosił się stromo ku szczytom podłuż
nego wzgórza, a na wprost wyłaniały się kontury Can
nes, skąpanego w poświacie księżyca.

1 właśnie dzięki temu, że noc była tak widna, doj
rzał sir James już zdaleka niezwykłą przeszkodę.

— Spiło się bydle i śpi sobie na środku drogi, —

warknął, obliczając jeszcze przez chwilę, czy nie potrafi 
się przecisnąć obok leżącego. — Ani mowy, — stwier
dził z oburzeniem, hamując rozpędzony samochód. — 
Hej, tam! W rowie się wyspać, nie łaska? — huknął 
srogim basem, lecz zarówno ten okrzyk, jak również 
mały koncert przy pomocy wszystkich sygnałów auta 
oraz ostrego gazowania silnika, nie wywołały najmniej
szego wrażenia na rzekomo spitym osobniku; z twa
rzą wtuloną w lśniący i wyślizgany asfalt jezdni, z rę
kami wyrzuconemi nad głowę, leżał w poprzek drogi, 
nie dając znaku życia. — Ten przyjemniaczek ma zape
wne teraz swoje „najlepsze godziny do spania“, o któ
rych wspominał mój Patrick, ten stary dureń, — bąk
nął sir James, puszczając w ruch klakson. Wkońcu je
dnak zdecydował się wysiąść i zepchnąć żywą przeszko
dę do rowu.

W:dok krwawego skrzepu na karku leżącego nie 
przeraził notorycznego konserwatysty, który tak łatwo 
nie pozwalał się zbić z tropu, skoro raz przyjął hipote
zę opilstwa. — Potknął się, rozbił sobie głowę, paskud
ny o pój! Nie wstyd wam człowieku? — ryknął w ucho 
zemdlonemu. Przewrócił go nawznak, nie zdejmując 
rękawiczek, aby, broń Boże, gołą dłonią nie dotknąć 
takiego pijaka i cofnął się zdumiony. Znał skądś tę 
twarz, wydłużoną dzięki czarnej, szpiczastej brodzie, 
to czoło wysokie, inteligentne i charakterystyczny ry
sunek brwi, niemal zrośniętych nad nosem. 1 ak, ale 
była jeszcze jakaś luka, jeszcze brakowało czegoś tej 
twarzy, aby stała się zupełnie podobna do tamtej, utrwa. 
lonej w pamięci. — Okulary, — wyszeptał sir James 
Rabbit, podnosząc z jezdni pokrzywione okulary, któ- 
re snąć gwałtowny upadek odsunął na taką odległość 
od ich właściciela. Przymierzył je zemdlonemu i upe
wnił się już stanowczo, że tego jegomościa zna, że go 
dzieś widział, i chyba bardzo niedawno temu. — Tak 
czy owak, nic mogę go tu pozostawić, — zdecydował

(Ciąg dalszy nastąpi.).
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Pełne brzmienie orzeczenia Komisji, Arbitrażowej
w sporze o zarobki w górnictwie na Śląsku

W numerze wczorajszym „Polski Za
chodniej“ podaliśmy obszernie przebieg 
posiedzenia Komisji Pojednawczej i Arbi
trażowej w Katowicach, która zajmowała 
się sporem zarobkowym w górnictwie na 
Śląsku, jak również końcowy wynik po
siedzenia.

Dziś podajemy orzeczenie Komisji w 
pełnem jego brzmieniu:

„W sprawie spornej o zmianę plac ro
botniczych w górnośl. przemyśle górni
czym, Komisja po wysłuchaniu wywodów 
stron stwierdziła, że sporem objęte są na
stępujące sprawy dot. przemysłu górnicze
go — węglowego:

1. Ustalenie listy zaszeregowania dla 
robotników objętych pozycją 32 i 60 ta
beli płac dla robotników na kopalniach 
węgla kamiennego i w koksowniach kopal
nianych na polskim Górnym Śląsku i usta
lenie dla nich odpowiednich stawek zarob
kowych, w granicach stawek przewidzia
nych w pozycji 32 i 60.

2. Wysokość pogotowia pracy.
3. Wysokość stawek zarobkowych w

Zebranie ZZZ Okręgu kopalni 
„Anna” w Pszowie

18 bm. odbyło się w Pszowie zebranie 
xmtejszego Okręgu ZZZ. Reprezentowa
ne były na zebraniu Oddziały ZZZ z 
Pszowa I i II, Kokoszyc, Jedłownika, Wo 
dzisławia, Rogowa, Syryni, Lubomi, Zawa 
dy, Pstrążnej, Czernicy, Rydułtów, Olzy, 
Gorzyc i Pogrzebienia. Obecny na zebra
niu przedstawiciel sekretarjatu powiatowe
go p. sekr. Pielczyk omówił pertraktacje 
zarobkowe w górnictwie. W przyjętej re
zolucji zebrani wypowiedzieli się, że goto
wi są walczyć w obronie zarobków.

Sprawy robotników sezonowych
W najbliższym czasie mają przybyć do 

Ministerstwa Opieki Społecznej delegacje 
tobotnicze z różnych ośrodków kraju. — 
Delegacje te mają poruszyć na audjencji 
u P. Ministra Jaszczołta sprawę podwyżki 
płac dla robotników sezonowych, zabiega- 
jąc równocześnie o powiększenie kredy
tów na te roboty.

ironia losu
Pisma warszawskie donoszą, że w war

szawskiej cukierni „Nowa“ przy u,. Chm.el 
nej 25 zasłabł i stracił przytomność jeden z 
gości, siedzący przy „pół czarnej“. Przy
były lekarz stwierdził, że utrat przy tom 
ności nastąpiła wskutek wycieńczenia z 
głodu. Jak się okazało był to 48-Ietni Miro
sław Regulski, bezrobotny, były dyrektor 
jednej z większych fabryk w Małopolsce.

Skarga zwolnionych robotników 
cegielni w Maruszath

Niedawno pisaliśmy o nienormalnych 
stosunkach panujących w garbarni rybnie- 
kiej „Salus“, której właścicielami są żydzi 
pp. Strauss i Kirschstein. Jak wiadomo, wy 
mieniem panowie szykanowali robotników 
należących do organizacji zawodowej ZZZ 
oraz próbowali nie dopuścić do wyborow 
do rady zakładowej, co się im nie udało. 
Niemal identyczny wypadek notujemy z 
terenu cegielni w Matuszach, której wła 
Mścicielem jest p. Goldman. Załoga cegielni 
zorganizowana jest w ZZZ co nie podobało 
p Goldmanowi, który część załogi zwolnił, 
motywując krok swój brakiem zamówień. 
Jak się następnie okazało, był to tylko 
sprytny manewr ze strony p. Goldmana 
który po kilku dniach przyjął na miejsce 
zwolnionych innych robotników, powol
nych jego zamysiom. Zwolnieni w podstęp
ny sposób robotnicy za pośrednictwem se 
kretarjatu rybnickiego ZZZ wnieśli na po 
stępowanie p. Goldmana skargę do inspek
tora pracy p. inz Uszczakiewuza Podkre 
ślic wypada, że pomiędzy zwolnionymi ro 
Lotnikami znaleźli się tasze członków,e 
rady zakładowe,. Sprawa była ostatnio 
przedmiotem konferencji u insp. pracy, na 
której obecni Dyli p. Goldman i przedstawi
ciel ZZZ. sekr. Pielczyk- Ponieważ do po
rozumienia na konferencji'nie doszło, spra
wa ponownie rozpatrywana będzie przez 
Komisarza demobdizacyjnego w Katowi
cach.

kopalniach węgla kamiennego i w koksow
niach kopalnianych.

4. Zmiana zróżniczkowania stawek za
robkowych dla rewiru południowego i dla 
poszczególnych kopalń.

Komisja Pojednawcza i Arbitrażowa 
stwierdza, że sprawa ad 1) będzie przed
miotem bezpośrednich pertraktacji między 
stronami, przyczem strony ustaliły między 
sobą, iż pertraktacje rozpoczną w ciągu 
1 tygodnia.

Co do sporu ad 2) Komisja Pojednaw
cza i Arbitrażowa wyda orzeczenie, na od- 
dz.elnem dla tej sprawy zwołanem posie
dzeniu.

W sprawach spornych ad 3) i 4) Korni-

sja Pojednawcza i Arbitrażowa wydaje na
stępujące orzeczenie:

Stawki wszystkich tabeli płac robotni
ków na kopalniach węgla kamiennego i w 
koksowniach kopalnianych na P. Górnym 
Śląsku obowiązujące od dnia 1. VIII. 1933 
pozostają bez zmiany.

W ten sposób ustalone stawki obowią
zują do dnia 31 lipca 1936 r. z tern, że mo
gą być wypowiedziane na 1 miesiąc na
przód. O ile wypowiedzenie nie nastąpi, 
stawki te obowiązują na każde dalsze 3 mie
siące z 1 miesięcznym terminem wypowie
dzenia.

Strony winny wyrazić swą zgodę na to 
orzeczenie w ciągu 5 dni.

Z kopalń Rybnickiego Gwarectwa Węglowego
18 bm. odbyło się w Biertułtowach w 

sali p. Staniny zebranie wszystkich tadców 
zakładowych kopalń „Rybnickiego Gwa
rectwa Węglowego“. Do gwarectwa tego 
— jak wiadomo — należą kop. Anna, 
Emma, Ryrner i Charlotta. Na zebraniu 
obecny był także naddyrektor „Rybnickie
go Gwarectwa Węglowego“ p. Krupiński, 
który próbował nakłonić radców zakłado
wych do wyrażenia zgody na dobrowolną 
13%-tową obniżkę zarobków, oraz .zawie
szenie urlopów wypoczynkowych. Krok 
swój p. naddyrektor Krupiński próbował

uzasadnić rzekomym wysokim deficytem, 
jaki przynoszą kopalnie. Deficyt ma sięgać 
kwoty 2.100.000 zł rocznie. Propozycja 
spotkała się ze strony radców z odpowie
dzią odmowną, a obecny na zebraniu sekr. 
pow. ZZZ p. Kubiak na znak protestu 
przeciw niczem nieuzasadnionym pomy
słom dyrekcji Gwarectwa Rybnickiego 
opuścił lokal, * w którym odbywało się ze
branie. Wiadomość o propozycjach Gwa
rectwa spotkała się ze strony załóg zainte
resowanych kopalń z oburzeniem i potę
pieniem.

Poprzednik Hauptmanna
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Bogaty przemysłowiec amerykański Coughlin 
zamieszka! wraz z żoną t trojgiem dzieci, z któ
rych najmłodsze Blakely liczyło zaledwie 18 
miesięcy, w swej wiejskiej willi. Willa była 
dwupiętrowa, wybudowana w polu, daleko od 
osiedla ludzkich. Wieczorem l"go czerwca 1920 
państwo Coughlin wrócili późno do domu z wi
zyty w sąsiedztwie, sprawdź.li czy starsze dzie
ci śpią spokojnie i przez pokój gdzie spała ich 
najmłodsza pociecha. Boby, przeszli do syp.ałni. 
Nie zauważyli nic anormalnego.

Krzyk w nocy.
Nad ranem pani Coughlin obudziła się nagle 

z uczuciem n.ewythimaczonego strachu. „Mia
łam wrażenie, — mówiła potem — że Bóg m,ę 
ostrzegał“. Nagle wśród ciszy nocnej usłyszała 
przytłumiony krzyk dziecka. Obudziła męża, 
który jednym skokiem znalazł się w pokoju ma 
łego Boby. Dz ecka już teraz nie było.

Drabina przystawiona do okna wskazywała 
drogę, kędy uciekli złodzieje.

Niczego nie wzięto z pokoju, a poduszka 
dziecka była jeszcze ciepła z wgłęb enjem w 
miejscu, gdzie leżała główka małego.

W 1920 r. nie znano modnego obecnie w A- 
meryce terminu ..kidnapping“. Oburzenie było 
szalone przypcmn ano sobie identyczne porwa
nie u lekarza dziecka w Filandelfji przez Karola 
Rossa. Ale to było w 1874 roku..

Ale policja nie uwierzyła opowiadaniom pana 
Coughlin : podejrzewając matkę o dzieciobój
stwo badała nieszczęsną kobietę przez 4 godzi
ny, grożąc jej śmiercią dla wydobycia z niej ze
znań.

Okup.
Nieszczęśliwi rodzice stali się ofiarami roz

maitych oszustów .którzy mieli rzekomo oddać 
-m dziecko za pewną sumę pieniędzy. Napróżuo.

Wreszcie otrzymał z poczty list podpisany 
„The Crank“, autor op sywał dokładnie pokój 
małego Boby i żądał 1.200 dolarów za dziecko. 
W dwa dmi później suma żądanego okupu wzro
sła do I.4<10 dolarów. Pieniądze zostały zabrane 
ale rodzice dz ecka nie otrzymali. Wtedy p. 
Coughlin zwrócił się do pensylwańskiej policji.

„The Crank“.
20 czerwca złoczyńca zażądał now-ch 2400 

dolarów, które p. Coughlin musiał wyrzucić 
przez okno.

Chorągiewka biało-czerwona miała wskazywać 
obrane miejsce, 29 lipca nadszedł nowy list, w 
którym „Crank* groził zabojem dziecka o ile 
pieniądze nie zostaną dostarczone na termin 3 
sierpnia. List rozkazywał więc p. Cough!jn'owi, 
by wsiadł do pociągu wychodzącego o 14"ej 
nr. 10 i siedzieć przy okn e po prawej ręce. 
Jeżeli pieniądze zostaną wyrzucone przez okno 
rodzice uściskają swe dziecko najpóźniej po 16 
godz.nach od tej chwili. ■

Plan „Cranka“ był niezły. Miejsce z biało- 
czerwoną chorągiewką było prawie niedostępne 
mała wysepka na ogromnej przestrzeni bagien, 
ciągnących się jak.eś 92 km.

Obława.
Te 92 km zostały podzielone na odcinki, na 

każdym odcinku postawiono policjanta. Sam ko
mendant policji zajął m.eisce obok maszynisty. 
W pewnym momencie jeden z policjantów zau
ważył „Cranka“ w chwili, gdy ten schylał się, 
by podnieść worek z bezwartościowemi pap e" 
ra-mi rzuconemi przez ojca porwanego dziecka. 
Dziękj obecności władz można było bandytę 
zaaresztować legalnie.

Opowiadanie bandyty.
Bandyta nazywał się August Paskal, Włoch 

z pochodzenia, o sumieniu obciążonem niejedną 
zbrodnią. Ojciec porwanego dziecka udał się do 
więź enia, by błagać złoczyńcę o zwrot syna. 
Wtedy dopiero kryminalista przemówił: „Wie
czorem owego pamiętnego dnia ukrywałem się 
w polu kukiurydzowem. Widziałem jak rodzice 
schylali się nad łóżeczkiem dziecka. Potem po 
drabinie wszedłem do pokoju, owinąłem mocno 
chłopczyka w kurtkę, wtedy on krzyknął słabo 
i zaraz dalej spostrzegłem, że dziecko n.e żyje. 
Znalazłem drąg żelazny i sznur, przywiązałem 
do tego ciał-o chłopc-zyka i wrzuciłem do rzeki“.

Cztery miesiące upłynęło od tej chw.li, na 
dnie rzeki znaleziono żelazny drąg. ale ciała 
dziecka nie było Paskala skazano wobec tego 
na dożywotnie więżenie.

Sędzia powiedział: „Żałuję, że nie mogę was 
skazać na śmierć“!

„Ja również żałuję, odpowiedział bandyta 
Lękał s.ę. że jego okropna zbrodnia wzbudzi 

I odrazę nawet wśród kolegów więziennych.

Konferencja polsko-niemiecka w sprawie koloni) dla dzieci
Warszawa, 21. 2. I Polskich Towarzystw Szkolnych w osobach dr

jazdy na kolonie do Polski dzieci polskich z 
N etniec i na kolonie do Rzeszy dzieci niemiec
kich z Polski, a mianowicie delegaci Towarzy
stwo Pomocv Dzieciom i Młodzieży Polsk ej w 
Niemczech z wiceprezesem Korzeniewsk.m, Zw.

W toku konferencji uzgodniono wszystkie 
sprawy, dotyczące szczegółów wymiany dzieci 
na kolonie w nadchodzącym sezonie letnim. U- 
stalooo m. im., że w roku bieżącym sprowadzo
nych zostanie na kolonie do kraju 4.000 dzieci 
z Niemiec

za Ciebie kilka rat za słynny

SUPERHETERODYNE

PHILIPS**
o 7 obwo
dach stro
jonych. z 
urządze
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kowem, i 
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którą...

nabędziess u nas na dogodnych 
warunkach systemu ratalnego, 
pozostawiwszy nam swój stary 
odbiornik lampowy.

DONNERSTAG, Chorzów I., Wolno
ści 74.

„ELEKTRON“ Chorzów I., Wolności 
nr. 50.

RADJOPOL, Chorzów L, Wolności 
nr. 54.

GARCZARZYK, Mysłowice, Marsz. 
Piłsudskiego 4,

A. KOBZDA, Mysłowice, Marsz. Pił
sudskiego 16.

Nowa rata zaległych 
podatków Messa zapłacona

Zarządca Przymusowy majątków i zakładów; 
technicznych Księcia von Pi ess przekazał 19 b. 
m Urzędowi Skarbowemu dalszą ratę w wy. 
sokości 250.000 złotych na spłatę zaległości PO* 
datko'wych z majątków alodiiałnych.

% dnia

lieeoHia Irauisla
Już dawno Polskie Radjo wprowadziło 

bardzo cenną inowację: transmisje wybit
nych koncertów z zagranicy. Audycje te cie
szą się wielkiem powodzeniem i są przyjmo
wane przez polskich słuchaczy z prawdziwą 
radością. Ale czasem zdarzają się i nieporo
zumienia. Jak naprzykład przedwczoraj.

Od kilkunastu dni, wszelkiego rodzaju 
komunikaty zapowiadały wydarzenie: Trans
misję koncertu orkiestry tanecznej Hansa 
Bunda z Berlina, na dzień 19 lutego, godz. 22.

W czasie koncertu — jest to ogólna opi- 
nja! — słuchaczi polskich ogarnęło zdumie
nie: To jest ta reklamowana, oczekiwana 
orkiestra? Przecież zespół gra najzupełniej 
przeciętnie! Skrzypek ma słaby, nikły ton, 
obsada monotonna, a repertuar jest obrazą! 
Niewiadomo, czy koncerty Hansa Bunda za
wsze polegają na wybijaniu (zresztą czystem 
i rytmicznem) produktów rodzimych, czy też 
Hans Bund chciał tym repertuarem uraczyć, 
tylko polskich słuchaczy.

Wiemy przecież, że o ile idzie o jazz, to 
najmniej mają do powiedzenia właśnie 
Niemcy. Doskonale robią maisze, i to bo
jowe marsze, ale nie muzykę jazzową. „Sa
mowystarczalność“ ich dawno okazała się 
niewystarczająca. Chociaż w transmitowa
nym koncercie znalazła się kompozycja o 
wpływach obcych: „Balabaika — Foxtrott“. 
„Bardzo ładny kawałek!“ 1 nim właśnie nas 
poczęstowano.

Hans Bund napewno nie zna kultury mu
zycznej naszej publiczności, skoro wystąpił 
z takim repertuarem. 1 napewno też nie zna 
naszych zespołów jazzowych; niech posłu
cha kiedyś, a przekona się, że są... bardzo

A do Polskiego Radja zanosimy nieśmia
ły projekt: Podobno niezłe orkiestry tanecz
ne są w Anglji. Możeby tak spróbować?

(ers.j
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£!e światła kobiet

Zawód gospodyni domu
Nazwa „naukowa organizacja“ często wiciu 

lodzi odstrasza swą szyiwnością i powaga. Od" 
czuwa się to zwłaszcza bardzo silnie, gdy cho
dzi o gospodarstwo domowe i wszelkie dziedzi
ny życia z niem związane. Sama myśl zastoso
wania naukowej organizacji do prac domowych, 
do biegu życia rodzinnego, przeraża wiele osób, 
którym się zdaje, że mechanizacja zapanuje nad 
trybem życia i pozbawi go wszelkiego uroku.

Zapytajmy się jednak, w jakjm celu propagu
jemy ciągle potrzebę gospodarczego wykształ
cenia kobiet u nas? Otóż celem wykształcenia 
test umiejętne opanowanie wszystkich warum 
ków i okoliczności życia rodziny śląskiej. Uro
bienie młodego pokolenia w atmosferze zamiło
wania do sprawnej, wydajnej pracy, do plano
wego wysiłku. To niezmiernie ważne czynniki 
wychowawcze, których nie można zmarnować, 
a które podają nam szkoły gospodarcze.

Każdy zawód wymaga specjalnego przygo
towania. A jakie wiadomości potrzebne są gospo 
dyni domu? Są to wiadomości, które podaje się 
w szkołach gospodarczych, rodzinnych, a te mo" 
Żnaby zreasumować w następujących 10 przy
kazaniach:

1. Obznajomienie się z pod stawów emi zasa
dami odżywiania.

2. Znajomość higieny mieszkania S higieny 
osobistej.

4. Podstawowa znajomość kroju i szycia.
5. Ogólne pojęcie o własnościach różnych to

warów włókienniczych.
6. Umiejętne radzenie sobie z udoskonala

niem środków pomocniczych w kuchni.
7. Ocena estetycznego wyglądu mieszkania.
8. Rachunki domowe, prowadzone w sposób 

przejrzysty.
9. Wychowanie dzieci.

10. Rola towarzyszki a nieraz i pomocnicy 
tnęża.

Jak widzimy, trzeba mieć masę wiadomości, 
żeby wzorowo wypełnić obow. gospodyni domu.

Poza temi wiadomościami e spodym musi 
posiadać cały szereg zalet umysłu i charakte
ru, a to: zamiłowanie do swego obowiązku, 
pilność, pracowitość, dokładność, czystość, ró
wnowaga, pogoda ducha itd.

Brak wspomnianych zalet u gospodyni odbija 
się ujemnie bezpośrednio na jej rodzinie, pon.e" 
waż ona wpływa uszlachetniająco na wszyst
kich członków rodziny i oni są iei odzwiercie
dleniem. Zdrowe ognisko domowe, w którem 
rządzi schludna, skrzętna gospodyni, skrywa w 
sobie bezmiar cnót i szczęścia.

Osoby, pragnące wykorzystać owe zdolności 
znajdą szerokie pole do popisn w gospodarstwie 
dorttowem. Potrzeba gospodarow. jest instynk
tem wrodzonym każdej kobiecie, czy mężatce, 
czy niezamężnej. Każda będzie stwarzać choć
by najmniejsze gospodarstwo, ściągać ludzi do 
swego „domu“ i i- radością chwalić się przed 
przyjaciółmi ciastem własnego wyrobu lub ser
wetą, wyhaftowaną przez siebie.

Owo wrodzone zamiłowanie do gospodarowa 
nja, do tworzenia coraz to milszego domu, mu
si być dopełnione przez stałą dążność kobiety 
do doskonalenia pracy i środków pracy w go
spodarstwie, gdyż w tern usiłowaniu nikt jej nie 
nastąpi i nie dorówna.

Wkładając w dbałość o własne ognisko do
mowe tyle umydowych zdolności, ile serca, 
czasu i sił kobieta stworzy idealny dom, z któ 
rego wyruszać będą w codzienny trud życia lu 
dzie świadomi swych celów, mocni i pełni po
gody. Ł. W.

. -

Wdzięczne a proste sukienki
, Poniżej reprodukujemy pięć pięknych faso" I na przyjęcia popołudniowe i do teatru; fasony 

nów sukien, których cechą jest prostota i dy praktyczne i wysmuklające cieszą się obecnie 
styngowana ljnja. Wszystkie sukienki nadają się I dużem wzięciem.

Suknia z zielonej, falistej angory z hiźneml 
rękami kimono, marszczona na ramionach i 
w pasie.
Zgrabna suknia z wełny deque koloru mor 
sk.ego. Obcisłe rękawy wszyte raglainowo. 
Modna Ijnja szwu e przodu imituje kamizelkę 
Guziki czerwone.
Suknia z Kasha w piaskowym kolorze, luźne 
rękawy wszyte łukowato. Kieszonki, kokar
da i pasek z satyny w groszki.

4. Wytworna suknia z biało-czarnego pepito, 
przy szyi i w pasie haftowana szutasiem. 
Bufiaste rękawy zebrane z dłoni wstążeczką.

5. Suknia popołudniowa w rdzawo"bronzowej 
na wzór kory prążkowanej satyny. Nisko 
wszyte trzyćwierciowe rękawy u nasady 
oamarszczone, przód marszczony dekolt po
dłużny. spódnica lekko kloszowa.

Spdr o dekolty
Rewolucja francuska a schyłku XVII w. była 

okresem natężenia rewolucyjnego w modzie, 
zarówno jak i w całej naszej cywilizacji zewnę
trznej. Przyjmując wzory klasyczne, zmoderni
zowała je, uprościła odzież kobiety i zniosła Jej 
trwające od czasów średniowiecza formy. Głę
boki dekolt istniał już od wczesnego renesansu 
w dziedzinie strojów wieczorowych i balowych. 
Moda rewolucyjna sprowadziła do minimum ca*

Dto fragment pochodu karnawałowego w Nicei, 
„Książę karna wału4*, jak wadzimy — ma we so
lą maskę i bicz na tych. którzy nie brali udzia

łu w karnawale,

łą odzież spodnia, tj. bieliznę i Ł zw. dessous. 
W okres:e dyrektoriatu, kiedy to mania tańca 
dochodziła do psychozy, wprowadziła głęboki 
dekolt, przyczem stan w .sukniach balowych 
umieszczany był pod samym właśnie biustem, 
wysoko ponad linią bioder. Już za Napoleona 
przyszła reakcja, która uznała za konieczną 
przyzwoitość zasłonięcia piersi do połowy. — 
Przestrzegano tego tak dalece, iż nawet stare 
grawjury z okresu dyrektoriatu chowano lub i 
reprodukowano fałszywie, nakładając elegant' 
kom tej epoki jakieś koronki, rąbki staniczków, 
zmniejszając dekolty.

Taki stan rzeczy trwał w modzie i obycza
jach aż do wojny światowej i dopiero r. 1918 
przyniósł w tej dziedzinie zasadniczą rewolucyj
ną zmianę. Łączy się ona z ogólną zmianą spo
łecznej i obyczajowej sytuacji kobiet.

Zwycięstwo nad Niemcami powitały elegant
ki Paryża porzuceniem skromnych uniformów 
sanitariuszek i przypomnieniem światu podczas 
wielkich uroczystości zwycięstwa i pokoju, że 
w służbie ojczyzny zachowały swą urodę j pię
kne kształty. Poraź pierwszy po 120 latach 
reakcji (w modzie) ukazały się w Operze pa
ryskiej i na galowych przedstawieniach panie z 
towarzystwa — wydekoltowane. Ale oto — 
rzecz znamienna — szerokie koła elegancko u* 
bierających się paryżanek nie poszły za ich 
przykładem. Żywa propaganda tej mody trwała 
przez czas dłuższy na scenkach i podscenkach 
oraz w t. zw. prasie wesołej, lecz nadaremnie. 
Paryżanka, a za mą kobiety całego świata od
powiedziały na hasło półnagości hasłem robe- 
chemise, sukienki pcprostu dziecinnej w swed 
prostocie. Taka sukienka bez rękawów noszona 
była przez pierwsze lata po wojnie prawie a 
tonte occasion.

Dalsza ewolucja mody balowej I nastawienie 
sportowe kobiety sprowadziła dessous do sym
bolu. a dekolt przy zasłoniętym szczelnie biuście

i szyi obnażał całkowicie plecy i boki. Stopnio
wa zmiana upodobań od kobiety dziewczęco 
smukłej do kobiety o kształtach pełniejszych, 
ujawniona w ostatnich tatach podczas piebiscy"

Poradnife kosmetyczny

Korzystny wpływ racjonalnie uprawianych 
sportów, w szczególności zaś sportów zimowych 
r.a stan zdrowia, jest powszechnie znany i nie 
ulega wątpliwości. Zachodzi jednak pytanie, czy 
równie korzystny wpływ wywierają one na u- 
rodę. Bezwątpienia tak! Uroda i zdrowie nie 
dadzą się oddzielić od siebie. Wszystko co sprzy
ja zdrowiu, sprzyja też urodzie. Obok tego po
średniego wpływu sportów, wywieranego na 
urodę przez podniesienie stanu zdrowotnego, 
niemniej ważny jest ich wpływ bezpośredni. — 
Szybka przemiana materji, spalanie nadmiaru 
tłuszczu, przyśpieszenie obiegu krwi i wymia
ny soków odżywczych, wzmocnienie mięśni, roz
szerzenie klatki piersiowej, a nadto uspokojenie 
nerwów i poprawa samopoczucia, to bardzo wa
żne ze względów kosmetycznych skutki upra
wiania sportów zimowych. Żaden maquillage nie 
nada tak pięknego kolorytu policzkom i blasku 
oczom, jak kilkugodzinna jazda na nartach czy 
łyżwach, najbardziej uciążliwa dieta nie pozwo
li na tak szybkie zrzucenie uprzykszonych ki
logramów nadwagi, jak narciarskie podchodze
nia, a żadna szkoła baletowa nie wyrobi takiej 
estetyki i lekkości ruchów, jak jazda figurowa 
na łyżwach.

Czy jednak, obok tych dodatnich z punktu 
widzenia kosmetyki skutków, nie kryją w sobie 
sporty zimowe pewnego niebezpieczeństwa dla 
urody? Tak, ale tylko wtedy, jeżeli uprawia sż( 
je nieracjonalnie.

Przedewszystkiem sportów nie powinni n- 
prawiać ludzie chorzy, a w szczególności chorzy 
na serce i płuca. Tym zamiast poprawy ich 
zdrowia, przyniosą, one tylko pogorszenie. Poza 
tern zbytnie przemęczenie, jak również ćwicze
nia jednostronne r.ie są wskazane tak ze wzglę
dów zdrowoŁnycu jak i kosmetycznych. Przy 
uprawianiu sportów powinniśmy mieć zawsze 
na uwadze, ażeby wszystkie mięśnie ciała rów
nomiernie brały w nich udział, przerost bowiem 
tylko niektórych mięśni, co ma miejsce przy 
ćwiczeniach jednostronnych, zniekształca za
kreślone przez estetykę proporcje.

Przy uprawianiu sportów zimowych, na 
największe niebezpieczeństwo uszkodzeń kos
metycznych jest narażona skóra odkrytych czę
ści ciała, a szczególnie twarzy. Wystawiona na 
działanie takich czynników jak wiatr, mróz, 
deszcze i śniegi, staje się gruba, szorstka, po
marszczona, czerwona, sucha i łuszcząca na ca
łej powierzchni. Najprawdopodobniej jest to 
następstwem utraty wody przez wystawienie 
tkanki na działanie atmosfery. Skutecznym 
środkiem zapobiegawczym są odpowiednie kre
my ochronne, bez których żadna sportsmenka, 
dbała o swoją cerę, nie powinna wyprawiać się 
u«, narty czy ślizgawkę. Kremy te powinne być 
sporządzone ż tłuszczów roślinnych i lanoliny, 
a przytem nie powinne błyszczeć na twarzy, 
muszą być więc zemulgowane, aby skóra za
warty w nich tłuszcz łatwo wchłaniała, nadto 
nie powinne dawać niemiłego uczucia "lepkości, 
a natomiast skórę matować. Przestrzegam przed 
użyciem do tego celu waseliny, która jako pro
dukt mineralny nie jest prawie zupełnie wchła
niana przez skórę, nie zabezpiecza jej, a często 
wywołuje podrażnienia. Opisany wyżej krem 
będzie również skuteczną ochroną przeciw od
mrożeniom. Nie mniejszej troski wymagają 
wargi, któse niezabezpieczone pierzchnią i pę
kają nieraz aż do krwi. Zabezpieczenie ich 
przed tym defektem nie sprawi paniom wiele 
kłopotu, żadna z nich bowiem nie rusza się na 
krok bez kredki do warg, pamiętać tylko trze
ba, aby kredka była tłusta, llęce wymagają ró
wnież zabezpieczenia przed spierzchnięciem, po
pękaniem i odmrożeniem. W tym celu należy je 
myć zawsze w wodzie ciepłej, przy użyciu my
deł przetłuszczonych, a potem dokładnie natrzeć 
kremem lanolinowym i wymasować. Resztę do
kona dobra rękawiczka wełniana.

W lutym i rihrcu, silnie operujące już w 
górach słońce, dzięki promieniom pozafiołko- 
wym, obok swoich dodatnich właściwości, mo
że spowodować poważne uszkodzenia kosmety-

na balu winna być bardzo kobieca.
Inauguracja tegorocznego karnawału przynio

sła Paryżowi sensację, której ogól może jeszcze 
nje oczek.wał. Na publicznych balach i dancin'

MYDŁO i KREM

“w na Mowa pltfnoSti, wytworzyła nowe czne „ i nomazazczani, skó.
war unik, dia rewizji aparycji, zw taszcza balowej ry. Od tych przykrości ochronią skórę odpowie- 
Wspólczesna kobieta jest w życiu codziennem dnie tłuste kremy albo olejki ‘roślinne, które 
raczej dziewczęca, w sportowem — chłopięca, dopomogą nadto do pięknego, jednostajnego o- 

................................................ palenia. Osoby skłonne do piegów powinne sto
sować kremy ochronne z zawartością chininy 
albo easkuliny. Przy opalaniu należy zwrócić 
uwagę na wycięcie bluzy sportowej, które nie 
pokryje się z dekoltem sukni, wskutek czego 
przy zmianie bluzy sportowej na suknię, stanie 
się widoczna linja graniczna między skórą o- 
palcną a nieopaloną, co pięknie wyglądać nie 
będzie.

Nie potrzebuję wspominać jakie powinno 
być Ubranie, są to bowiem dlla sportowców rze
czy znane. Nadmieniam jednak, że nawet naj
cieplejsze wełniane skarpetki i najlepsze trze
wiki często nie ochronią wrażliwych stóp przed 
odmrożeniem. Przy sporcie narciarskim, kiedy 
tkwimy nieraz przez cały dzień powyżej kostek 
w śniegu, musimy stopy odpowiednio przysto
sować do tych warunków. Wskazana więc bę
dzie po każdym biegu ciepła kąpiel stóp z do
datkiem środkó v odświeżających, poczem ma
saż dobrym kremem tłustym. Przed biegiem 
natomiast natarcie stóp łojem salicylowym i 
przypudrowanie talkiem stanowić będzie nie tyl
ko skuteczną ochronę przed uszkodzeniami, ale 
także przed zimnem.

Öc7itsxxyzxju sJccr&ę, 
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gach pojawiły się modele sukien o mniej wycię
tych plecach, bardziej zaś wydekoltowane sprzo 
du. Trzeba przyznać, że toalety były piękne.
Jednak tego rodzaju suknie wywołały burzę; 
prostowało wielu.

Jak wygląda w rzeczywistości bał czy dan
cing paryski? Co się przyjęło w 'modzie tego
rocznej? Zwolenniczki nowej mody są w mniej
szości. Ryzykują dotychczas tylko panie bardzo 
piękne i bardzo śmiałe. En vogue jest jednak 
stanik balowy t zw. szeleczkowy. Najprostszy, zaś biust.

Helena Bieńkowska 
Gabinet Racjonalnej Kosmetyki 
Katowice, ul. Kościuszki nr. 8.

typ takiego stanika to szeieczkj szerokości kii* 
ku cm. Suknie te wyglądają bardzo efektownie, 
N.ektóre panie przyjęły suknię balową, składa
jącą się z dwóch części; stanik nie łączy się ze 
spódnicą, obnaża plecy j część pasa, zakrywa

Jeanne.
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t—) Z posiedzenia Śl. Rady Wojewódzkiej.
W dniu wczorajszym odbyto się pod prze

wodnictwem P. Wicewojewody dr. Saloniego 
posiedzenie Śl. Rady Woj. Na posiedzeniu tern 
Rada załatwiła szereg spraw z administracji ko 
munal-nej a m. tn. zatwierdziła prel.mimarz bud 
żetowy Wydziału Po w. w Lublińcu na rok 1936 
137 i przyjęła do wiadomości sprawozdanie ra
chunkowe z wykonana budżetu za rok 1934"35 
Wydziału Powiatowego w Rybniku.
(—) Budżet Policji Wojew. śl. na obradach ko 
misji se.moweL

Kotn.sja Skarbowo-Budżetowa na ostatniem 
pos edzemu przyjęła w pierwszem czytaniu bud 
eet Policji Woj. ŚL Służby Zdrowia i Woj. O 
Wieki Społecznej.
(—) „Postępy przemysłu cynkowego na Śląsku"

Staraniem Instytutu Śląskiego odbędzie się 
w piątek, dna 21 hm. o godz. 19 w sali wykła
dowej Domu Oświatowego w Katowicach przy 
lii. Francuskiej 12. odczyt z cyktu „Zagadnienie 
gospodarcze Śląska“. Lnż. St. Piaseck. będzie 
mówi na temat „Postępy przemysłu cynkowe
go na Śląsku za czasów polskich“ Wstęp na 
odczyt wolny.
(—) Warunki przyjęcia do szkoły podchorą
żych lotnictwa.

(ISKRA). Ministerstwo spraw wojskowych
— departament dowodzeń a ogólnego ogłosiło 
za Nr. 2110-21. (Wyszk z dnia 10 II 1936 r. „Wa 
ranki ubiegania się o przyjęcie i tok przyjęć na 
kurs 1936"39 Szkoły Podchorążych Lotnictwa, 
kształcącej na oiicerów zawodowych torn.etwa 
w grupach pilotów, obserwatorów i oficerów 
technicznych1. Termin składania podań kandy
datów upływa dnia 15 kwietna 1936 r. Wspom
niany rozkaz departamentu dowodzenia ogóme 
go M. S. Wojsk, otrzymały wszystkie formacje 
i urzędy" wojskowe, szkoły średnie ogólno
kształcące zakresu linearnego, ośrodki p. w. lo
tu czego oraz okręgowe i powiatowe placówki 
LOPP.
(—) Wolno sadzić tylko rakoodpome ziemnia
ki.

Magistrat zwraca uwagę, że spowodu silnie 
rozszerzonego raka zaemn.aczanego nie worno
— w myśl zarządzenia Śląskiej Stacji Ochrony 
Roślin i— uprawiać na całym terenie pcw .atu 
mieisk.ego innych ziemniaków, prócz sadzonek 
rakuodpornych. Na parcelach zarażonych ra 
kłem ziemniaczanym nie wolno nadal uprawiać 
ziemniaków. Ze wzgl. na trudność opanowania 
i kontrolowania wspomnianej choroby zabrania 
się również sadzenie ziemniaków w ogrodach 
wszelkiego rodzaju. (Np. ogródki działkowe, o* 
gródki przydomowe ogródk. służbowe itd). Nie 
stosujący się do powyższego zarządzenia będą 
surowo karani. Informacje i sadzonki rakoodpor 
ne w Zarządzie ogrodów miejsk.cb — Banko
wa 7 do 1 III br.
(—) „Słówka Harcerskie" pod znakiem poezji 1 
muzyku

uzwarty numer „Słówek Harcerskich“ Żywe 
go Dzjenn.ka dla starszej młodzieży harcerskiej 
(ponad 16 lat) odbędzie się w czwartek, dnia 27 
bm. o godz. 19, jak zwykle w auli Miejskiego 
Gimnazjum Mat.-Przyrodn. przy ul. Jagielloń" 
»k ej. Tematem głównym SŁÓWEK będzie tym 
razem poezja i muzyka z uwzględnieniem naj
nowszej twórczości polskiej. Współudział w nie 
zwykle urozmaiconym programie borą: Stefan 
Jańczatk (recytacje), Stanisława Kaszprówna 
(fortepian), prof. Kieresiński, pjrof. Kret. Leon 
Marszałek, Michał Pisak (skrzypce). Wstęp wol

(—) Raut PWK,
Organizacji Pnzysp. Woj. Kobiet do Obrony 

Kraju odbędzie się 22 bm. w salach recepcyj
nych Województwa Śląskiego.
(—) Ze Śląskiego Koła Związku Polskiej Inteli
gencji Katolickiej.

Staraniem Zarządu Kola odbędzie się zebra
nie dyskusyjne we środę, dnia 26 bm. o godz. 
19,30 «V lokalu Związku w Katowicach, ul. Mar' 
sz-ika Piisudsk ego 20 — willa Kurii Biskupiej, 
weiście od ulicy Bankowej. Dyskusję zagai dr. 
Paweł Rybicki na temat: ..Zagadnienie osobowo 
6ci w kulturze współczesnej". Wstęp dla człon
ków. osób zaproszonych , wprowadzonych go
ści. Zaproszenia można otrzymać w księgarni 
Kazimierza Schaełera w Katowicach, ulica Br 
Pierack ego nr 12
(—) Zaoawa taneczna.

Związea Pań Domu, oraz Polskie Stowarzy
szeń a lijzynierów i Techników WojewódAwa 
śląskiego w dniu 22 bm., w sobotę o godz 21 
w lokalu własnym przy Placu Wolności 8, urzą 
dzuja zabawę taneczną dla swych członków j 
wprowadzonych gości. — Czysty dochód prze
znaczony na fundusz szkolnictwa polskiego za 
granicą. Prosimy uprzejmie o liczne przybyłe.
(—) Wyjaśnienie.

We wczorajszym numerze na stronie 2 za- 
kradła się pomyłka w wiadomości o odkryciu 
nowych źródeł nafty w Matopolsce Wschodniej. 
Podano mianow.cie, że źródło te odkryto w po 
wiecie Turczanowjcze. podczas gdy chodziło 
tu o powiat tnrczański (Turka).

Pried wyrokiem na sabóieę syna
Kopciowice mają lokalną sensację. Try

bunał S<tdu Okręgowego w Katowicach 
rozpatrywał wczoraj w Katowicach sprawę 
zbrodni, która poruszyła w swoim czasie 
całą wieś. Mianowicie w dniu 9 listopada 
ub. r. właściciel gospody w Kopciowicach 
Paweł Chrostek w tragicznych okoliczno
ściach zastrzelił swego syna. Chrostek ma 
liczną rodzinę Harmonję rodzinną zakłó

cały gwałtowne wystąpienia jednego z sy
nów, Pawła, który często wywoływał 
awantury z ojcem. Ten szczegół jest zre
sztą podkreślony w akcie oskarżenia i 
świadczy przeciwko oskarżonemu Chrost
kowi. Do zbrodni doszło w następujących 
okolicznościach:

Krytycznej nocy Paweł Chrostek (syn) 
wrócił do domu późno, około godz. 22-ej

Wielkie zebranie informacyjne N. Ch. Z. P.
odroczone na 7 marca

W związku z podaną już wczoraj wia
domością przypominamy, że wielkie ze
branie informacyjne zwołane przez Komi
tet Wykonawczy N. Ch. Z. P. zostało od
roczone do 7 marca o godz. 16 na Sali Po
wstańców w Katowicach. Na zebraniu wy
głosi przemówienie zaproszony P. Wice 
premjer Kwiatkowski. Osoby, które otrzy
mały zaproszenie na zebranie z terminem

na sobotę 22 bm. zawiadamiamy, że za
proszenie to jest ważne na zebranie odro
czone na 7 marca.

* , *
Główmy Komitet Wykonawczy Narodowego 

Chrześcijańskiego Zjednoczenia Pracy komuni
kuje członkom Rady Naczelnej N. Ch. Z. P., że 
posiedzenie Rady zostało przesunięte równocze
śnie z odczytem P. Wicepremiera Kwiatkow
skiego na dzień 7 marca na godz. 18-tą.

Plan rozbudowy m. Chorzowa
Chorzów, 21 lutego.

Dnia 19 b. m. odbyło się posiedzenie 
rady miejskiej m. Chorzowa. Załatwiono 
przeszło 200 spraw administracyjnych, po
datkowych, drogowych i personalnych. Na 
uwagę zasługuje jedna sprawa o znaczeniu 
zasadniczem, a mianowicie: magistrat zaj
mował się sprawą rozbudowy m. Chorzowa 
i powziął pierwsze, zasadnicze uchwały w 
tej dziedzinie. Odstępując od zamiaru po
wołania do życia osobnego referatu rozbudo
wy m. Chorzowa, uchwalono natomiast po
wierzyć wojewódzkiemu biuru regjonalnemu 
wypracowanie tego planu. Ma to być pro
jekt generalny zabudowy. Magistrat na wy
konanie powyższych planów i szkiców uchwa
lił kwotę 16 tys. zł. Równocześnie magistrat 
przystąpił do wybrania komisji rozbudowy 
m. Chorzowa, w skład której mają wchodzić 
przedstawiciele magistratu i rady miejskiej,

warstw
bowiem

oraz reprezentanci poszczególnych 
społeczeństwa miejscowego. Chodzi 
P. Prez. Grzesikowi o to, ażeby przede wszy
stkie«: plan zagospodarowania miasta na 
podstawie którego wyznaczono tereny pod 
dzielnice mieszkalne, handlowe i przemysło
we jak i pod parki, zieleńce, drogi i place 
został przepracowany i skonstruowany przy 
współudziale najszerszych warstw społeczeń
stwa. Plan ten bowiem będzie decydował o 
wyglądzie i rozwoju m. Chorzowa być mcżę 
na kilkaset lat.

Inicjatywę P. Prez. Grzesika należy przy
jąć z uznaniem, ponieważ, budżet b. Król. 
Huty przewidywał rokrocznie kilkadziesiąt 
tysięcy złotych na sporządzenie planu rozbu
dowy, jednak dawniejsi radcowie i ojcowie 
miasta nie mogli się zdecydować, zato dzi
siaj obywatele miasta są poszkodowani, o 
czem piszemy na Innem miejscu.

Zastał drzwi zamknięte. Zaczął się więc 
dobijać do domu, a wreszcie wybił pięścią 
szybę, chcąc otworzyć drzwi Ojciec, obu- 
dzony hałasem i myśląc, że bandyci usiłują 
wtargnąć do jego domu, uzbroił się w re
wolwer i wystrzelił przez otwór powstały 
wskutek wybicia szyby. Przed sobą me wi
dział nikogo, gdyż noc była ciemna. Strze
lił na postrach, aby spłoszyć włamywaczy. 
Twierdzi, że nie przypuszczał nawet, iż za 
drzwiami stoi jego syn, którego ugodziła 
kula. Ranny zmarł następnego dnia w 
szpitalu.

W czasie rozprawy sąd przesłuchał kil
ku świadków. Byli między nimi i tacy, któ
rzy w niedwuznaczny sposób wskazywali 
na oskarżonego jako na zabójcę z prem*. 
dytacją. Obrońca oskarżonego, mec. Strzel
czyk, odtwarzając scenę, jaka rozegrała się 
na progu domu Chrostka, doszedł do wnio
sku, że żadną miarą nie można oskarżone
go posądzać o tę zbrodnię w takiem uję
ciu.

Po zamknięciu przewodu sądowego, 
trybunał udał się na naradę, poczem posta
nowił, przed wydaniem wyroku, przepro
wadzić wizję lokalną na miejscu zbrodni, 
gdzie też dodatkowo zostaną przesłuchani 
świadkowie. Wizja lokalna odbędzie się 
w południe w Kopciowicach.

(—) Przytrzymanie oszusta.
W uib. środę przytrzymano pod zarartem o* 

sziustwa na szkodę firmy Unger w Będz nie, han 
dferza Dawida Bladego ze Sosnowca, który po 
szkodowal Umera na kwotę 1,400 zl.

Inż. Bronisław Kowalski nadzorcą sądowym 
Wspólnoty Interesów

Katowice, 21 lutego.
Jak się dowiadujemy z wiarygodnego 

źródła, członek nadzoru sądowego we 
Wspólnocie Interesów gen. dyrektor Sta 
nisław Surzycki, zrezygnował ze swego do
tychczasowego stanowiska w nadzorze są 
eowym. W związku z tern — jak słychać — 
sąd handlowy w Katowicach ma zamiano
wać na to stanowisko inż. Bronisława Ko
walskiego, dotychczasowego zarządcę przy
musowego dóbr i kopalń ks. v. Pless.

Na poprzedniem swem stanowisku inż. 
Kowalski dał się poznać jako znakomity 
organizator i fachowiec w prowadzeniu 
gospodarki dużych przedsiębiorstw. Za 
czasów urzędowania inż. Kowalskiego fi

nanse v. Plessa zostały uporządkowane do 
tego stopnia, że wierzyć można, iż prowa
dzone wedle dotychczasowych wytycznych, 
zostaną doprowadzone do stanu stałej ren
towności.

Przystąpienie inż. Kowalskiego do nad
zoru sądowego uważane jest za pierwszy 
krok do zasadniczej reorganizacji Wspól
noty Interesów, która prawdopodobnie w 
niedługim czasie przystąpi do układu z wie
rzycielami.

Zatem w skład nadzoru sądowego 
Wspólnoty Interesów wchodzić będą: dyr. 
Wiktor Przedpełski, inż. Bronisław Kowal- 
ski, dyr. Emil Hupert i dyr. Antoni Kra- 
helski

Z Katowickiego

Definitywne rozwiązanie Stronnictwa Narodowego
na obszarze Województwa Śląskiego.

Katowice, 21 lutego.
Zarządzeniem właściwych władz zo

stała z dniem 20 lutego br. rozwiązana 
uprzednio już zawieszona w działalności 
organizacja pod nazwą „Zarząd Wojewódz
ki (Okręgowy) Stronnictwa Narodowego

w Katowicach“ wraz ze wszystkiemi ko
mórkami organizacyjnemu na obszarze gór
nośląskiej części Woje. Śląskiego, ponieważ 
dalsze istnienie tej organizacji zagrażało 
spokojowi, porządkowi i bezpieczeństwu 
publicznemu.

Pod nieobecność żony usiłował pozbawić się życia
W ub. środę 22-letni mieszkaniec W. wróciła do domu zastała go dającego 

Hajduk Alojzy Lugłisz usiłował pozbawić 
się życia, wykorzystując nieobecność swej 
żony.

Lugłisz przeciął sobie brzytwą żyły u 
leWej ręki; spowodu znacznego upływu 
kiwi, stracił przytomność, a kiedy żona

tylko słabe oznaki życia. Denata przewie
ziono natychmiast w stanie beznadziejnym 
do miejscowego szpitala, gdzie dotąd wal
czy ze śmiercią. — Powodem zamachu sa
mobójczego miała być 
ba Luglisza.

nieuleczalna choro-

(—) Usiłowane włamanie.
W nocy na 19 bm. dotychczas nieznani 

sprawcy, po wybiciu szyby w drzwiach wejść o 
wych, usiłowali wejść do składu kolonialnego 
Morawca. przy ul. Strzeleckiej 21 w Katowicach 
— lecz zostali spłoszeni.
(—) Pociąg popularny do Zakopanego.

Delegatura warszawska Ligi Popierania Tu 
rys tyk 1 organ, żuje pociąg popularny z Sosnow* 
ca do Zakopanego. Pociąg odejdzie dnia 23 bm. 
o godz 5.50 i przyjadzie do Zakopanego o godz. 
12.00 Odjazd z Zakopanego dnia 24 o godz. 17,55

i powróci do Sosnowca o godz. 23.58. Cena prze 
iazdu tam . zpowrotem zl 8.50, Informacje i kar 
ty uczestnictwa w kasach kolejowych i w biu
rze podróży „Orbis“.
(—) Matka i dziecko zatrute wędlinami.

19 bm. przewieziono do szpitala Elżbietanek 
w Katowicach Helenę Kapitanową wraz z 4ief" 
oią córeczka Elżbieta, które według orzeczenia 
lekarza dra Kopaczka ze Załęża, uległy zatra
ca po spożyciu wyrobów mięsnych, nabytych 
u rzeżnika Paszka w Załężu. Dochodzenia w to 
tat.

(K) Oddział Ligi Morskiej i Kolonialnej w M1« 
chałkowicach

odbył 17 b. m. walne zebranie członków. Po 
przyjęciu sprawozdania ustalono nowy zarząd 
Oddziału pod przewodnictwem p. dyr. Krajew
skiego. Również wybrano nową Komisję Re
wizyjną oraz delegatów na Zjazd Okręgowy. 
Zebranie zakończyło się pokazem ciekawych 
przezroczy o Gdyni z objaśnieniami p. nauczy
ciela L. Obrób oczka.
(K) Budżet gminy Michalkowice.

Budżet gminy uchwalony na ositatniem po
siedzeniu Rady zamyka się w dochodach i roz
chodach kwotą zł 809.900, z tego budżet zwy
czajny wynosi zł 247.200, zaś nadzwyczajny zł 
62.700. Nadzwyczajny budżet obejmuje budo
wę drogi do Chorzowa, która ma być w bieżą
cym roku całkowicie wykonaną. W porówna
niu z rokiem ub., budżet zwyczajny jest niższy 
o zł 118.700, Rada Gminna zatem poszła we 
wszystkich działach na duże restrykcje. Jedną 
z najpoważniejszych pozycyj stanowią wydatki 
na opiekę społeczną a w szczególności na utrzy
manie kuchni dla bezrobotnych. Pomoc, jaką 
otrzymywała na ten ceł gmina z innych stron 
jest coraz szczuplejsza, także wydatek ten 
trzeba utrzymać kosztem innych działów budże
towych i prawie że wyłącznie funduszami gmin- 
nemi. Uległy również zmniejszeniu otrzymy
wane dotychczas przydziały na wypłatę wsparć 
bezrobotnym, tak że i tu musi gmina dopłacać 
różnicę ze swych funduszy.

(K) „Krowoderskie Zuchy" w Szopienicach.
Ruchliwe również na polu teatrainem Stówa 

rzyszenie śp.ew. śl. oddział im. „Wyspiańskie
go“ w Szopienic ach, wystawia własnemi silami 
nadzwyczaj wesoły, tryskający humorem i we
selem i śpiewkami wodewil Stefana Tursk ego 
pt. „Krowoderskie zuchy“. Przedstawienie od
będzie sie w niedzielę, dnia 23 bm, w Szopieni
cach. na sali p. Freunda (obok poczty) o godz. 
19.30. Barwny — soczysty i kip.ący życiem ten 
utwór, zajmie niewątpliwie publiczność.
(K) Z ruchu organizacyjnego w Przełajce.

Ostatnio odbyło się walne zebranie Koła 
N. Ch. Z. P. pod przewodnictwem prezesa okrę
gowego prof. Wesołowskiego, który wygłosił 
obszerny referat polityczny. Po referacie na
stąpił wybór dotychczasowego zarządu z po
słem Gajdzkiem jako prezesem na czele. — 
Walne zebranie grupy Zw. Powsit. śl. odbyło się 
w Ubiegłą niedzielę. Przewodniczył prezes po
seł Gajdzik. Referat wygłosił prof. Wesołow
ski. Dokonano wyboru zarządu z prezesem 
Gajdzikiem na czele.
(K) Walne zebranie grupy Zw. Powstańców ŚL 
w Pawłowie

odbyło się onegdaj przy udziale 95 człon
ków. Przewodniczył prezes Janczyk z Biełszo- 
wic. Po sprawozdaniach i dyskusji wybrano do 
Zarządu na rok 1936 pp.. Godzieża Józefa, na
czelnika gminy jako prezesa (piastującego ten 
urząd już od r. 1924), Biadacza Jana, Brzencz- 
ka Franciszka, Tomaszewskiego Teodora, Sko
rupy Wincentego, Fojta Józefa, Pigułę Florj-a- 
na i Morciszka Marcina. Do komisji rewizyj
nej wybrano pp. Morciszka Stanisława, Kożusz
ka Walentego i Kuca Józefa.
(K) Przytrzymanie złodzieja.

19 bm. popołudniu przytrzymano na gorącym 
uczynku kradzieży mieszkań iowei. na szkodę 
Heleny Badurowej w Szopiencach. przy ul. Ba
gno Nr 10, 33-letniego Hieronima Barona, zam. 
w Piotrowicach ŚL przy uli. Zarzyckiej Nr. 6,
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Z Siemianowic
(Si) Do członków N. Ch. Z. P.

Główny Komitet Wykonawczy N. Ch. Z. P. 
w Katowicach zwołuje 7 marca o godz. 16 w sali 
Powstańców wielkie zebranie informacyjne, na 
którem przemówienie wygłosi P. Wiceminister 
Kwiatkowski. Zaproszenia na zebranie wydaje 
biuro N. Ch. Z. P. przy ul. Sienkiewicza 6.

(Si) Kazanie o majach w Kościele św. Krzyża 
w Siemianowicach SI.

W piątek (21 11.) o godz. 19 wygłosi w ko
ściele św. Krzyża. Kazanie o misjach w Chinach 
Prefekt Apcstolsk. Niejprztw. Ks. Krauze, nasz 
rodak, pracujący tam od dłuższego czasu. Upra
sza się parafian i liczne przybycie.
(Si) „Listę walecznych“

wyłożono w biurze wojsk o wem Magistratu, 
którą zainteresowani mogą w godzinach przed
południowych przeglądać.
(Si) Walne zebrania.

Komitet Opieki Kulturalnej nad Polakami 
w Czechosłowacji urządza walne zebrań,e 26 
o. m. o godz. 19 w salce Magistratu. — W tym 
samym dniu, leer o godz. 15.30 odbędzie się 
walne zebranie Kasy Pogrzebowej pracowni
ków W. Fitznera w jadalni fabrycznej. Wszy
scy bezrobotni członkowie oraz inwalidę! winni 
wziąć liczny udział w zebraniu.

Budżet administracyjny powiatu katowickiego
wyraża się cyfrą 1,325.000 złotych.

Z Mysłowic
\M> Repertuar kin.

Casino: „Fort Doumoót“, Helios: „Fr er lo
kaj'', Odeon: „Pep“.
(M) Z posiedzenia Magistratu.

18 btn. odbyło się posiedzenie Magistratu; 
załatwiono następujące sprawy: na wniosek Ra 
dy Pedagogicznej przy Miejskiem G.mnazjum 
Żeńskiem przyznano dla 9U uczennic obniżkę o" 
pja-t szkolnych, a 24 zwolniono całkowicie. Przy 
jęto do wiadomości zestawień e wydatków w 
kwoc e około 12 tys. zł. na rzecz bezrobotnych. 
Przyznano kredyty na urneb.owan.e dla szk. 
gpw 6. — W dniu 19 bm. również odbyło się 
drugie posiedzenie, na którem rozpatrywano pre 
liminarz budżetowy na rok 1936"37 —
(M) „Skarb“ w ziemi.

W Janowie Miejskiem jeden z gospodarzy do 
konał ciekawego odkryć a. Przy kopaniu dom 
natrafił na przyrządy domowego użytku, wyko
nanych z kamienia oraz 18 sztuk dukatów.
(M) Wody Przemszy płyną już właściwem ko
rytem.

19 bm zakończono prace przy regulacji rze
ki Przemszy pod Mysłowicami. W obecność, 
przedstawiciela kierownictwa dróg wodnych w 
Katowicach wpuszczono wodę z prowizoryczne 
go koryta do właściwego. Do wykończenia cał
ko w. tego, pozostał jeszcze odcinek za Radochą, 
długości ponad 600 mtr. który zostanie wykoń
czony przypuszczalnie w czerwcu rb.
(M) Komisja powiatowa

a nie — jak podaliśmy w nr. 37 — komisja z 
Warszawy badała grunta w Mysłowicach Kla
syfikację gruntów w Mysłowicach przeprowa
dza komisja wojewódzka lub komisja wydelego
wana z ramienia powiatu katowickiego.
(M) Otwarcie stołówki „Rodziny Kolejowej“ w 
Mysłowicach.

S taran, em Rodziny Kolejowej otwarta zo
stała na stacji kol w Mysłowicach stołówka — 
której celem jest uaze.anje pracownikom kole
jowym tanich j pożywnych posiłków w czasie 
pracy oraz dożywianie sierot, polsteret i o ed" 
dnych dzieci pracowników Kolejowych. Aktu 0" 
twarcia dokonał prezes Koła, zaw stacj. p. Stec 
ki, zaś poświęcenia dyr. Zakl ks. Salezjanów — 
ks. Liszka. Po wygłoszeniu treściwych przemó
wień na temat działalność. ^Rodziny Kolejo
wej" i coraz donioślejszych owoców pracy jej 
dla dobra ogółu rzesz kolejarskich — odbył się 
w miłym nastroju wspólny obiad.

Onegdaj odbyło się budżetowe posiedzenie 
Wydziału Powiatowego w Katowicach. Uchwa
lony na rok 1936/37 preliminarz budżetu admi
nistracyjnego powiatu katowickiego zamyka się 
suma 1,325.000 zł w wydatkach i dochodach zwy 
czajnych. Wydatki w stosunku do budżetu za 
rok 1935/36 zostały obniżone o 35.000 zł. Na u- 
trzymanie dróg powiatowych budżet przewi
duje kwotę 217.0U0 zł. oraz taką samą kwotę 
na potrzeby opieki społecznej. ■ W dziale zdro
wia publicznego przeznaczono 31.000 zł na za
pobieganie szerzenia hiigjeny publicznej i zwal
czanie chorób społecznych. W dalszych dzia
łach figuruję kredyty na popieranie rolnictwa 
— 12.400 zł, popieranie przemysłu i handlu — 
10 000 zł. Kwota ostatnia służy na pokrycie ko
sztów utrzymania Powiatowego Sądu Przemy
słowego obejmującego swą działalnością zara
zem powiat pszczyński

Na zapomogi dla gmin wiejskich, niezdolnych 
do zrównoważenia swych budżetów z własnych 
dochodów budżet powiatowy przewiduje kwo
tę 56 UOO zł. Spłata i oprocentowanie długów 
wymaga kredytu w wysokości 479.000 zł. Na
leży jednak dodać, że z tej kwoty tylko 16.600 
zl obęiażają administracyjny budżet, a reszta w 
wysokości 453.000 zł pokrywa Powiatowy Za
kład Wodociągowy jako zwrot kosztów obsługi

długów inwestycyjnych zaciągniętych przez po 
wiat na cele Zakładu Wodociągowego. Na po
krycie wydatków budżet przewiduje następu
jące dochody: z majątku komunalnego 152.000 
zł, ze zwrotów 575.000 zł w tern 463.000 zł od 
Pow Zakładu Wodociągowego tytułem zwrotu 
spłaty i oprocentowania długów tego przedsię
biorstwa, ze spłat i dopłat 69.000 zł. z udzia
łów w państwowych podatkach i dodatkach 
komunalnych do tych podatków 390.000 zł a z 
podatków samoistnych 137.000 zł.

Równocześnie uchwalony został preliminarz 
Powiatowego Zakładu Wodociągowego zaopa
trującego w wodę powiat katowicki, miasto 
Katowice i część powiatu ś w i ęt och 1 o w ick i eg o. 
przewidujący po stronie wydatków i dochodów 
zrównoważoną sumę 1,574.500 zł.

Tak budże.t administracyjny, jak i przedsię
biorstwa nie przewidują narazie nadzwyczaj
nych wydatków inwestycyjnych, jakie Wydział 
Powiatowy wziął pod uwagę na rok 1936/37 tak 
w dziale budowy dróg jak rozszerzenia sieci 
wodociągowej. Przeprowadzenie tych prac in
westycyjnych zależne jest po części od kredy
tów nadzwyczajnych, których dostarczyć ma 
Fundusz Prący i Woj. Fundusz Drogowy. Po 
otrzymaniu odnośnych prom as wydatki te obję
te zostaną budżetem dodatkowym.

Reorganizacja Kółek rolniczych
W związku z prowokacyjnem wystąpieniem 

, krzykaczy partyjnych na powiatowem wal nem 
zebraniu delegatów kółek roto. powiatu luibli- 
nreckiego, które miało miejsce 12 bm w Dro- 
nfowiczkach, zgłosiło do dnia 18 bm. 21 kółek 
wystąpienie ze Śląskiego Związku Rolników i 
pro es ty przeciw postępowaniu zarzadu, zwią
zując jednocześnie samodzielne kółka rolnicze.

Jak już donosiliśmy w N>r. 49 P. Z. z dnia 
19 brtL dyrekcja policji w Katowicach zawie

siła działalność stowarzyszenia ..Śląski Związek 
Rolników“ wraz ze wszystkiemi podległem! 
ternu stowarzyszeniu oddziałom powiatowym t. 
j, „kółkami rolniczemi“ z powodu wykroczenia 
przeciwko statutowi wyznaczonemu zakresowi 
i sposobowi działania ltd Najlepszym dowodem 
tych wykroczeń było walne zebranie powiato
we, o- którem wyżej wspominamy, a które dało 
powód do wystąpienia kółek roto w powiecie 
liuibllnieckiim — ze Śląskiego Zw. Rolników.

Niemcy chętnie wymijają legalną drogę
Policja likwiduje nielegalną zbiórkę na bezrobotnych w Siemianowicach.

Siemianowice, 21 lutego.
W ostatnich dniach policja w Siemia

nowicach przystąpiła do likwidacji niele
galnej akcji zbiórkowej prowadzonej wśród 
tamtejszych Niemców przez Jungdeutsche 
Partei. Akcję zbiórkową prowadzono pod 
hasłem pomocy zimowej dla bezrobotnych. 
Członkowie Jungdeutsche Partei zbierali 
składki już od dłuższego czasu, rozmiesz
czając kartonowe puszki w sklepach i mie
szkaniach prywatnych. Akcja prowadzona 
była nielegalnie oez pozwolenia władz (Roz
porządzenie Prez. R. P. o zbiórkach pu
blicznych). Podczas kontroli przeprowa
dzonej przez policję siemianowicką, stwier
dzono, że wpływy ze zbiórki nie były ni
gdzie księgowane, puszki w wielu wypad
kach otwierane przez zbierających, nad

(=) „tiüalmierzanKV.
Oddział Młodzieży Powstańczej w Chorzo

wie I. urządza przedstawienie teatralne dni* 
20 b. m. w Domu Ludowym w Chorzowie. Ode
grana zostanie komedjo-opentka p. t. „Skal- 
mierzanki“ w 3 aktach J. N. Kamińskiego. Po
czątek o godz. 20.
(=) Przysposobienie Wojsk. Kobiet w Chorze 
wie.

W życiu spolecznem miasta Cho
rzowa koto lokalne PWK. występuje czynnie i 
całym szereg,em prowadzonych akcyj daje do
wód swej pozytywnej pracy. Zorganizowane o" 
statnio kursy Ochrony przeciwgazowej cieszą 
się dużą frekwencją. Praca w hufcach szkol
nych prowadzona jest intensywnie. Korzystając 
z okresu karnawałowego Zarząd kota zergan," 
zowal imprezę o charakterze dochodowym z 
której dochód przeznaczy! na obozy j ekwipu
nek drużyn PWK. Imprezę powyższą zaszczycił 
swoją obecnością' p. prezydent Grzesik, insp. 
szkolny Fr. Mjttek. profesorowie, oraz przedsta
wiciele władz i organizacyj.

Z Swiętochłowickiego
(Ś) Wzrost stanu zatrudnienia w powiecie świę 
tochłowickim.

Wedtuig danych statystycznych w ubiegłym 
roku zaznać, ył się lekki wzrost stanu zatrudnię 
nia na. terenie pow. ś w. ę tochł o w i ck jego i Cho
rzowa w porównaniu z rokiem 1934:tym. I tak: 
w roku 1934 zatrudnionych było w hutach i ko
palń ach oraz innych zakładach 46,740 robotni
ków podczas gdy w r-oku 1935 liczba zatrudnio
nych robotników wynosiła 47,170.

Z Pszczyńskiego

którymi nie było żadnego organu kontrol 
nego. Dało to oczywiście sposobność do t Lukasek Alojzy skarbnik, Król Paweł zast., Ha-

(P) Rozwiązanie Stronnictwa Narodowego w 
pow. pszczyńskim.

Jak się dowiadujemy zostały przez władze 
rozwiązane placówki Stronnictwa Narodowego, 
działające na terenie powiatu pszczyńskiego. 
Dotychczas istniały takie placówki w Piotrowi
cach, Gostyń i, Mikołowie, Łaziskach średnich, 
Łaziskach Górnych, Pa.newni.ku, Mokrem i 
Pszczynie.
(P) Nowy zarząd Zw. Strzeleckiego w Radosto. 
wicach.

W tych drwach w Radostowicach w obecno
ści delegata zarządu pow. Z. S. p. Adamskiego 
odbyło się walne zebranie oddziału Zw. Strze
leckiego. W skład nowego zarządu weszli pp.: 
Michał Nikiel prezes, Żywczok Paweł wicepre
zes, Haniuisek Jan sekretarz, Urzon Józef zast„

wielu nadużyć. W wyniku akcji likwida
cyjnej, władze skonfiskowały 330 puszek. 
Nie są to prawdopodobnie wszystkie pu
szki. Policja prowadzi daisze dochodzenia 
celem zupełnej likwidacji nielegalnie pro
wadzonej akcji zbiórkowej.

Na marginesie tego wydarzenia zazna
czyć należy, że mniejszość niemiecka w Sie
mianowicach pozostająca pod wpływem 
Jungdeutsche Partei rozwija od pewnego 
czasu wzmożona działalność, przyczem 
jak się okazuje, chętnie omija legalną dro
gę. Na ten fakt zwracamy uwagę naszych 
władz, które winny rozciągnąć baczniejszą 
kontrolę nad szkodliwą propagandą Jung
deutsche Partei.

Tragiczny wypadek na ulicy Chorzowa

Z Chorzowa
(~) Ciekawy odczyt w TCL. w Chorzowie.

W niedzielę, 23 bm. o godz. 17,3U w sali wy 
kładowej TCL. przy ul. Sobieskiego wygłos, 
ciekawy odczyt z cyklu Powszechnychr Wykła 
dów Uniwersytetu Jagiellońskiego dr. Stan. Pa" 
szkowski pt.: „O dziwakach życiowych“.
Wstęp dla wszystkich na ten odczyt bezpłatny.
(=) Z posiedzenia magistratu.

W ub. środę odbyło się posiedzenie Magi
stratu w Chorzow.e. na którem uchwalono spo
rządzić plan rozbudowy miasta. Wykonań e 
manu powierzono Wojew. Biuru Regionalnemu, 
które ma opracować plan do dnia 1 grudnia 36 
r. Plan ten obejmie generalny projekt, szkic, i 
sposób zagospodarowania miasta. Plan ten zo
stań e następnie zbadany przez specjalną komi
sję miejską j będzie decydował o wyglądzie mi a 
sta na okres wielu lat.
(==) % akcji „Dni Przeciwgruźliczych“ na tere- 
łie Chorzowa.

W czasie „Dni Przeciwgruźliczych“ zebrano 
600 zł. Oprócz tego odbyły się w myśl pro
gramu referaty propagandowe na zebraniach 
poszczególnych organizacyj społecznych i zawo
dowych, oraz na terenie szkodnictwa dla rodzi
ców i dla młodzieży szkolnej szkół powszech
nych i średnich. Referatów wygłoszono 18 
przez pp. dr. Szczepańskiego, Kompfa, Stawiń
skiego, Urbanowicza, B rudnicki ego, Graczy kow- 
BKiegOi, Strzodę, Zbroję, Matogę. Liczba uczest
ników wynosiła około 3000 osób. Szczególnie 
należy wyróżnić akcję odczytową, połączoną z 
fiyświeManiem filmów na terenie szkół 'po
wszechnych, którą przeprowadził p. dr. Brud
nicki. Liczny udział miejscowego obywatelstwa 
na zebraniach propagandowych dowodzi, że za
interesowanie niebezpieczeństwem gruźlicy ja
ko klęski społecznej jest bardzo żywa

Chorzów, 21 lutego. 
"Wczoraj w południe narożnik ulic Po

wstańców i Sobieskiego w Chorzowie byi 
terenem fatalnego wypadku samochodowe-
go-

Samochód pólciężarowy, stanowiący 
własność i prowadzony przez niej. Wernera 
z Chorzowa — wpadł na stojącą na roku 
ulic taksówkę. W krytycznej chwili ulicą

przechodziła 20-letnia Edyta Krauze, na 
którą wjechała taksówka, raniąc przecho
dzącą tak ciężko, że musiano odwieźć ją 
w stanie bardzo poważnym do szpitala 
miejskiego w Chorzowie. — Obydwa sa
mochody zostały znacznie uszkodzone. 
Policja prowadzi dochodzenia w kierunku 
ustalenia przyczyny wypadku i wysokości 
szkód.

Rozpalonym piecem żelaznym w policjantów
Klub sportowy w Panewniku urządził onegdaj 
zabawę taneczną, na którą przybyło kilkunastu 
młodych, podejrzanie wyglądających osobników; 
goście ci wkrótce po przybyciu wywołali na sali 
awanturę. W czas.e bójki został dotkliwie po
bity niejaki Majcherek ze Zgody. Przybyły na 
miejsce patrol policyjny w sile 2-ch ludzi zlik
widował zajście.

W trakcie dochodzeń znaleziono u jednego 
z awanturników nazwiskiem Alojzy Zdebek z 
Załęskiej Hałdy broń palną i sztylet. Zdebek

w chwili odebrania mu broni zaalarmował umó
wionym sygnałem kolegów, którzy rzucili się 
na policjantów, obrzucając ich szklankami, bu
telkami itp. Jeden z napastników chwycił roz
palony piecyk żelazny i rzucił nim w policjan
tów, raniąc jednego z nich dotkliwie. Ponieważ 
sytuacja stawała się groźną, policjanci użyli 
broni palnej, Ranny w brzuch został Józef Du
dek, lat 17, zam. w Załęskiej Hałdzie, który po
dał nazwiska swoich towarzyszy. Prowokatorzy 
zajścia zostali zaaresztowani.

raz in Jan ławnik. Komisja rewizyjna: pp. Ma
mak Ludwik, Brzoska Franciszek i Pytel Józef,
(P) Z życia Związku Rezerwistów.

Ostatnio odbyło się w Kobielicach zebranie 
Z. R. Przewodniczył p. prezes Ko siak Stani
sław. Referat na teimat: „Jak Polaka wyko
rzystuje swój dostęp do morza“ wygłosił naucz. 
Krawczyk. Po zatem omówiono w ogólniejszych 
zarysach sprawę obchodu uroczystości 3-go Ma
ja a wreszcie załatwiono szereg spraw organi
zacyjnych.

Z Rybnickiego
(R) Repertuar kin w Rybniku.

Kino Apollo: „Dziewczę z Budapesztu'
Ić nun Dn In /» < "D y*TTrrn J #1 eiri mJ w/iU**Kino Pałac: „Brygada śmiałych*1 

mja Ewy“.
Kino Helios: „Ewa“.

oraz „A>

Ryb*

(=) Anna Karenina w Apollo w Chorzowie.
W kinie Apollo w Cho-rzcwie I. wyświetlane 

jest od dwuch dn. wspaniale arcydzieło filmo
we Anna Karenina" według powieści Tołstoja. 
Anna Karenina jest nietylko najkosztowniej"

tów miłośników kina. Kino niewątpliw e na dj-u 
gi czas ma zapewnione po wódz en. e. (o).

(R) Kiedy będzie otwarta nowa szkoła w 
niku?

Wspaniały gmach V szkoły powszechnej im. 
Józefa Piłsudskiego w Rybniku jest już od kilką 
tygodni wraz z wewnętrznem urządzeniem go
towy. Termin otwarcia szkoły nie jest jeszcze 
znany.
(R) Do wszystkich zarządów Kół N. Ch. Z. P. 
w pow. rybnickim.

Informacyjne zebranie N. Ch. Z. P., które 
odbyć się miało 22 b. m. o godz. 16 na sali Po
wstańców w Katowicach zostało odłożone do 
dnia 7 marca o. r. Zebranie to zostało odro
czone z uwagi na niemożność przybycia w po
danym terminie P. Wicepremjera i Ministra 
Skarbu Kwiatkowskiego.

Z Tarnogórskiego
(T) Z tycia „Rodziny Kolejowe}“ w Tarn GÓ* 
rach.

Sekcja amatorska „Rodzimy Kolejowej“ w 
Tarn."Górach odegrała na rzecz akcji dożywia
nia dzieci wdowisko ludowe pt.: „Wesele na 
Górnym Śląsku“ — Stanisława Ligonia. Przed
stawienie . zaszczycili swą obecnością p. dyr, 
kolei płk. Grosser, oraz naczelnicy służb, ru
chów o" handlowej i mechanicznej i torn.. Amato
rzy wywiązali się ze swych ról bez zarzutu, a 
o powodzeniu sztuki św.adczyta wypełniona po 
brzegi duża sala Domu Ludowego, oraz rzęsi
ste oklaski, jakiem! nagrodzono gr.ę artystów.

Z Lublinieckiego
(L) Z życia O. M. P. pow. lublinieckiego.

Dnia 23 b. m. odbędą się walne zebrania(=) W sprawie parceli.mmm flHBSlET;
tym gra ona poraź pierwszy z nowym partne" biedzeni w swych nadziejach sprzedają parce" | 
rem. Jest nim Fredrjc March Anna Karenina, to 
film który każdego wzruszy, film, który każ
dy przeżyje. Jest to prawdziwe dzieło sztuki.

le innym obywatelom, których spotyka ten sam (L) Zastrzelenie przemytnika, 
los. Magistrat radzi wobec tego. tym. którzy i W nocy, dnia 18 b. m. _ zastrzelony został

„j ____ ___ ___ mają zamiar nabyć parcele budowlane, aby przez straż graniczną placówki Pawełki prze*
Należy zaznaczyć, że onegdajsza premiera w ki przed nabyć em poinformowali się w magistra" mytnłk Franciszek Szafarczyk z Lublińca, kuó- 
n e Apollo stała się wielkim sukcesem. Publicz'jcie i to: w referacie policji budowlanej i w re' ry padł półtora metra od granicy niemieckiej, 

j tiość wykup.ła wszystkie bilety. Najnowsza kre teracie budowlanym, czy i w jak. sposób parce" Zawiadomiony o tern prokurator zezwolił na po* 
‘ acja Ore ty Garbo stała się przedmiotem zachwyila może być zabudowana. i grzebanie zwłok bez sekcji.
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Dalsze aresztowania wśród konspirującej 
mniejszości niemieckiej

Po zdemaskowaniu N. S. D. A. B.

Rozbltkl
W gruncie rzeczy rozbitkiem można narwać 

cztow eka. który nie jest świadom swojego ce 
lu, niezdecydowanego w swoim postępowaniu. 
Takiego los zawsze bije. Przeciwnie, temu zaw
sze dobrze stę wiedzie, który wie czego chee. 
Ten nie widzi mroku koto siebie, jego droga ja
sno jest wytknięta ten dąży świadome do o 
branego celu, który jak sternikowi lawirujące
mu wśród rai podwodnych, przyświeca niby la
tarnia morska. Ale jest jeszcze wiele .nnych roz 
bitków. których los zawsze bije, bo nie wiedzą 
czego chcą. Wiele jest artykułów które w han
dlu stanowią wprost rafy podwodne o ktęre kon 
sumen-t się rozb ia. To też z tern większą przy 
jemnością trzeba powitać fakt pojawienia się 
przyprawy KNORR, która jak promień świetlany 
daje drogowskaz zbłąkanemu wskazuje właści
wą drogę do towaru dobrego który n kogo nie 
zawiedzie. KNORR przyprawa jest jedyna z 
witlu, która smak potrawy polepsza nie narzu
cając się ze swym specyficznym smakiem, (o)

Z Bielskiego
(B) „Muzyka na ulicy“ w Bielsku.

Teatr Polski z Katowic prz'- vwa dnia 23 
bm. z gościnnym występem do Bielska i wysta
wi o godz. 17,30 ciesząca się niesłąbnącem po
wodzeniem komedję muzyczna pt.: »Muzyka na
ulicy“.
(B) Repertuar kin:
Miejsk e. Biała: „Kwiat Hawai. Bielsko, -polio: 
Księżniczka Turan dot Rialto: Gabinet figur wo
skowych.
(B) Zabawa powstańcza.

25 lutego o godz. 19 Zw. Powstańców Ślą
skich Grupa Bielsko-Biała urządza w dużej Sali 
Strzelnicy miejsk,ej w Bielsku przy ul. Pierac" 
kiego zabawę p. n. ..Śledziówka“ na którą za
prasza wszystkich członków i sympatyków.
(B) Wyłudzenie.

Kuś Karol, murarz z Kamień:cy doniósł po
leli w Bielsku, że niejaki Folta z Bielska (ul. 
Cieszyńska), wyłudził od niego podstępem do
kumenty oraz gotówkę.
<B) Kara ich ule ominie.

Poster. Chvbie w związku z ostatnio popeł
nionemu kradzieżami w miesiącu grudniu i sty
czniu br. ujawnił sprawców tych kradzieży w 
osobach Pawła Chraśc ny lat 30. zam. w Kiczy 
each pow. Cieszyn i Józefa Dudy łat 32, rów
nież zam. w Kiczyeach.

Z Cieszyńskiego
(C) Repertuar kin:

Kino Miejskie; „Królewska Faworyta" i
„Rumba“. .............

Teatr Elektryczny: „Roześmiane oczy".
i[C) Poranek muzyczny.

W przyszłą niedzielę o godz. 11 odbędzie się 
w Szkole Muzycznej im. I. Paderewskiego w 
Cieszynie (gmach K. K. O.) poranek muzyczny 
ku czci Chopina,
(C) Pogrzeb pedagoga polskiego na Śląsku
Cieszyńskim.

Ubiegłej niedzieli odbył się w Łazach po
grzeb powszechnie cenionego profesora polskie
go gimnazjum w Orłowej — Józefa Pitali, któ
ry, zmarł nagle w 35 roku życia. Olbrzymie tłu
my Polaków ze Śląska odprowadziły na cmen
tarz ogólnie łubianego pedagoga, a nad mogiłą 
przemówił dyrektor gimnazjum p. Piotr Feliks.
(C) Z Dyrekcji Państw. Gimnazjum mat.-przyd. 
w Cieszynie.

W niedzielę 23 b. m. o godz. 10 będą pp. 
profesorowie udzielać informacyj o zachowy
waniu się i postępach uczniów tut. zakładu. Na 
początku wywiadówki zebrania Patronatów w 
poszczególnych klasach. .
(O) Huty czeskie zatruwają ryby w Olzie.

W tych dniach zauważyli przechodnie w Ol
zie ryby ,na wpół jeszcze żyjące, pływające na 
powierzchni wody, wśród objawów zatrucia. 
Stwierdzono, że istotnie ryby w Olzie często
kroć przechodzą masowe zatrucia, a to wydzie
linami chemicznemi wód z hut w Trzyńcu. Dzie
je się to przeważnie ze szkodą dla rybostanu 
na szlaku rzeki, przepływającej przez teryco- 
rjum polskie.
(C) Kłusownictwo.

W ostatnich czasach jakiś osobnik urządzał 
nocne polowanie na zwierzynę w lesie hr. La
ri acha w Kaczycach. Trafiono na ślad kłusow
nika, który prowadził do mieszkania niejakiego 
Dworoka Alojzego w Kończycach Małych, gdzie 
policja zrobiła rewizję i znalazła poćwiartowa
ną sarnę. Na kłusownika zrobiono doniesienie 
do Sądu Grodzkiego za naruszenie prawa po
lowania.

Z rynku zegarmistrzowskiego
Na tutejszym rynku c.eszą się ołbrzymiem 

powodzeń.om i popularnością zegarki antyma 
gnetyczne DOXA. „Antymagnetyczność“ wsze: 
k ego kalibru i wszystkich typów zegarków 
,DOXA" polega na sporządzeniu Kotw cy i Ba 
lansu tj części składowych zegarka z metalu 
beryljum: przez wstawienie tych części z po 
wyższego metalu do konstrukcji „Doxy“ staje 
się zegarek ten całkowicie antymagnetyczny i 
nie podlega bezwzględnie żadnym działaniom 
magnetycznym. Fabryka zegarków szwajcar
skich „Doxa“ znana zaszczytnie od 50 lat z gó
ra, daje pełną gwarancję, ż wyroby tejże wier
ne tradycii dobrego imienia i światowej sławy, 
także w dalszym ciągu zadowolą pod każdym 
względem kupujących. To też zegarek antyma" 
gnetyczny „Doxa“ staje się w naszym kraju co 
raz bardziej popularnym i nabiera cech wręcz 
synonimu Judo we go" regulatora czasu (o)

KATOWICE. Przed kilkoma dniami do
nieśliśmy o wykryciu działającej na Śląsku 
w konspiracji nielegalnej organizacji niemie 
ekiej pn.: „Natlonai Sozialistische Deutsche 
Arbeiter Bewegung“. Organizacja ta, krze
wiąca wśród mniejszości niemieckiej idea
ły narodowego socjalizmu, uprawiała pro
pagandę w tajemnicy przed władzami, któ
re nie dałyby pozwolenia na założenie ta
kiego stowarzyszenia. Przeprowadzono re 
wizje, dokonano wielu aresztowań. Od dnia 
wykrycia organizacji policja prowadzi w 
dalszym ciągu intęnzywne dochodzenia.

W zakładach „Elektro“ w Łaziskach 
Górnych nastąpił wybuch żelaza fosforo
wego w jednym z pieców. Płynny żużel 
wytrysnął nazewnątrz oblewając kiłku sto
jących przy piecu robotników, którzy od
nieśli poparzenia. Dwaj najbliżej stojący ro
botnicy Józef Gola zam. w Mościskach i

Przed Sądem w Katowicach odpowiadał wy 
rafinowany oszust Paweł Grand, który po chwi 
lowej bezczynności przypomniał się władzom 
bezpieczeństwa nowym wyczynem. Grund za
grał role właściciela realności i w tym charak
terze przybył do mieszkania właścicielki domu 
Luc» Brauerowej w Katowicach przy ul. Ja. 
gięllońskiaj, oznajmiając jej. że ma w swym do 
ma 1 wolne mieszkanie i prosił o polecenie mu 
:akiegoś solidnego reilektanta. Przy tej sposob
ności Grund „pożyczył“ kilkadzies.ąt złotych, 
których potrzebował na Pilny wydatek Pienią
dze wziął i wiecej sie nie pokazał. Policja za
wiadomiona o oszustwie wiedziała kogo szukać. 
Grund odpowiadał za to oszustwo z Więzienia 

skazany został po krótkiej rozprawie na 6 tnie 
siecy wiezienia

Niedość zachwycać się lotnictwem,
trzeba z niego korzystać i po
dróżować samolotami, wysy
łać niemi listy i paczki! Polski 
samoloty komunikacyjne szyb
kie — bezpieczne — wygodni 
kursują codziennie! Tanie ceny 
biletów!

które dostarczają coraz więcej materiału 
k unpromltującego konsplrującą część 
mniejszości niemieckiej.

Jak się dowiadujemy, w dniu wczoraj
szym dokonano w Katowicach 1 w powie
cie całego szeregu dalszych aresztowań 
wśród członków NSDAB. Oczekiwane są 
dalsze aresztowania, gdyż w ręce władz 
wpadły dowody świadczące o udziale w 
NSDAB. wielkiej liczby członków mniejszo 
ści niemieckiej na terenie województwa 
śląskiego.

Jan Pukocz zam. w Łaziskach Dolnych zo
stali oblani gorącym żużlem do tego sto
pnia, że zapaliły się na nich ubrania. Pu
kocz odniósł lżejsze obrażenia, natomiast 
Gola umieszczony po wypadku w szpitalu 
w Mikołowie, zmarł naskutek odniesionych 
poparzeń.

Tu przypomnieć należy jeden szczegół z kry 
minalnei przeszłości zasadzonego. Mianowicie 
w swoim czasie Grund, grzeb rapy w szaty du
chownego grasował po powiecie pszczyńskim, 
gdzie nawet odprawiał nabożeństwa i słuchał 
spowziedzL Przy tej sposobności dopuścił się 
wielu oszustw, za które został skazany Ledwie 
jednak odcienalał karę. już znowu zabrał sic do 
dzieła.

Zdradziło go futro.
Uwagę policjanta na ul. Mokotowskiej zwró

cił podejrzany jegomość poruszający się n ezgra 
bnie w bardzo obszernem futrze, które krępo
wało mu ruchy. Policjant zatrzymał pana w fu
trze. żądając legitymacji

Osobnik ten nie miał przy sobie żadnych do 
wodów osobistych. Wobec tego został dopro
wadzony na komisariat, gdzie okazało się, że 
jest to znany i poszukiwany przez policję zło
dziej i włamywacz Hersz Nestelman vel Mestel 
man z Warszawy. Futro, w którem go przyła
pano ukradł z mieszkania kupca Hamerloka. 
Pod futrem miał Nestelman własny płaszcz, a 
kieszenie wypełnione zbiorem wytrychów i na 
rzędzi do włamań. Tłumaczył się naiwnie, że fu 
łro dał mu do przechowania jakiś nieznajomy 
na dworcu- Sąd skaza} NesteImana vel Mestel- 
rnana na 6 miesięcy więzienia. Futro wróciło do 
właściciela.

10-letni chłopczyk jechał do... Francji
Władze bezpieczeństwa zatrzymały w 

ub. środę na dworcu kolejowym w Cho
rzowie 10-letniego chłopca, który będąc bez 
opieki nie chciał podać sposobu" dostania 
się do Chorzowa. W toku indagacyj oka
zało się, że dziecko przyjechało do Cho
rzowa z dalekiego Pińczowa bez biletu. 
Pasażerem tym był Tadeusz Rajfur.

Chłopiec uciekł z domu rodzicielskiego, 
był dostać się do Francji. Na zapytanie, 
dlaczego zbiegł, oświadczył, że pojechał „w 
świat“ w poszukiwaniu przygód. — Dzie
ciaka pod dozorem policji odesłano stro
skanym rodzicom.

Żądaj polskiego towaru!

Rekord włamywaczy
Katowice, 21 lutego.

Swego r-odzajn jubileusz kryminalny obcho
dzili dwaj notoryczni włamywacze mieszkanio
wi Jan Szpichny z Sosnowca i Antoni Klof z 
Freinociska, którzy stanęli dnia 19 b. m. już po
raź 15-ty na ławie oskarżonych przed Sądem 
Grodzkim w Rybniku.

Złodzieje odsiadywali ostatnio karę w wię
zieniu cieszyńskiem. Po odcierpieniu kary po
wędrowali piechotą do Rybnika, gdzie poczęli

kraść na nawo, Specjalnością ich były włama
nia mieszkaniowe. Powinęła im się jednak no
ga przy kradzieży w mieszkaniu jednego z oby
wateli Rybnika, gdzie zostali przyłapani. Na 
policji przyznali się do 30 kradzieży mieszka
niowych, popełnionych w Rybniku i okolicy. 
Na ostatniej rozprawie odpowiadali narazie tyl
ko za trzy włamania; za nie Szpichny został 
skazany na 14 miesięcy więzienia, zaś Klof na 
6 miesięcy.

Katastrofalny wybuch w zakładach „Elektro"
Robotnicy oblani gorącym żużlem.

Posiedzenie budżetowe rady miejskiej w Lublińcu
W numerze 47 „Polski Zachodniej" z dnia 

17 hm. podaliśmy preliminarz budżetowy ogólno 
administracyjny Lublińca na rok administra
cyjny 1936-37. Budżet ten jako też budżety rze
źni miejskiej, elektrowni i lasu były rozpatry
wane na posiedzeniu rady miejskiej dnia 18 bm. 
Budżety te zostały przyjęte z drobnemi zmia
nami w poszczególnych pozycjach, w których 
uchwalono przeniesienia w działach budżet, za
proponowane przez komisję budżetową. Ponie
waż rada miejska nie uchwaliła podatku drogo
wego w wysokości proponowanej przez magi
strat, t. j. 10 proc. lecz 8 proc., obniżyła budżet 
ogólno - admin, o 1 700 zł. tak w przychodach 
jak i wydatkach. Budżet więc przedstawia się 
następująco: Ogólno - administracyjny w przy
chodach i wydatkach 246 690 zł.; rzeźnia miej
ska: w przychodach 36 720 zł. — w rozchodach 
31 800 zł.; elektrownia: w przychodach 244 747 
zł. — w rozchodach 197 660 zł.; las: w przy
chodach 35 350 zł. — w rozchodach 21 655 zł. 
Uchwalono również wydatek nadzwyczajny w 
wysokości 12 612 zł. na zakup sikawki motoro
wej. — Rada miejska nie uehwUiła wynagro

dzenia żądanego przez leśniczego miejskiego za 
najem pokoju w j,ego mieszkaniu — na prowa
dzenie kancelarji sprzedaży drzewa i zarządziła 
— dla wygody publiczności — by leśniczy miej
ski urzędował w dnie sprzedaży drzewa w biu
rze magistratu.

Uchwalono również pobieranie podatku bu
dynkowego w wysokości 2 proc. od tysiąca war
tości, podatek gruntowy w wysokości 160 proc. 
dodatku do podatku państwowego; podatek od 
placów budowlanych w wysokości 10 proc. od 
tysiąca wartości " podatek drogowy w wysoko
ści 8 proc. dodatku do podatku przemysłowego 
i kart rejesbrac.

Na tern też posiedzeniu dokonano wyboru 
pre-zydjum rady miejskiej, do którego weszli pp. 
Breliński prezes, Klimek Augustyn zast. preze
sa, Koza — urzędnik miejski — sekretarz i 
B&rtocha radny — jako zast. sekret.

Rada miejska nie uchwaliła nagłości wnio
sku w sprawie podwyżki poborów służbowych 
burmistrza i zmiany statutu o ustaleniu praco
wników miejskich. Wnioski te będą więc rozpa
trywane w przyszłości w trybie zwyczajnym.

Z sali sadowe!
Pawei Grund przy „pracy“.

Teatr i estrada
TEATR POLSKI w KATOWICACH.

REPERTUAR;
Sobota, dnia 22 lutego: „Chory * «roien!*- dl* srkćł

O godz. 15.30.
Sobota, dnia 22 lutego; „Trafik* pani generałowej** 

o godz. 20.
Wtorek, dnia 25 lutego: „Chory 1 urolenla“ dl* be*» 

robotnych o godz. 18.

Premjera „Turoń“.
W czwartek, 27 b. m. o godz. 20 premjera jednego 

z najprzedniejszych arcydzieł Stefana Żeromskiego„ p. t, 
„Turoń“. Dyrekcja Teatru przystępując do wcielenia 
w kształt plastyczny tej wielkiej wizji powierzyła re- 
źyserję p. dr. L. Pobug-Kielanowskiemu, oraz główne 
role pp. Grzębskiej, Zbyszewskiej, Brandtowi, Czaj* 
kowskiemu, Godlewskiemu, Jastrzębskiemu, Kóstrzew- 
sklemu, Karasińskiemu, Kordowskiemu, Martyce, Trze
bińskiemu, Ostoji-Staszewskiemu, Szajkiewiczowi, Wa
silewskiemu i Winia&zkiewiczowi. Dekoracje art. mal, 
J. Jarnutowskiego.

IV. Poranek Symfoniczny.
W niedzielę 23 bni. bm. o godz. 12 odbędzie się w sali 

61. Technicznych Zakładów Naukowych czwarty Pora
nek Symfoniczny Towarzystwa Muzycznego, dyrygent 
Zb. Dymmek, solistka Irena Cywińska (śpiew). W 
programie: J. Zarębski, W. Macura, L. Różycki, J. 
Weinberger, M. Karłowicz, Zb. Dymmek, A. Ltadow. 
Bardzo niskie ceny biletów wstępu od 50 gr do 1 zł — 
wcześnie- do nabycia w księgarni St. Lupy przy uL. 
Wojewódzkiej 30.

Repertuar kinoteatrów w Katowicach
od piątku 21 lutego 1S36 r.

Kino CAPITOL: „Czarownica4*.
Kino CASINO: „Madame Pompadour .
Kino COLOSSEUM: „Rapsodja Bałtyku .
Kino RIALTO: „W pogoni za szczęściem*.
Kino STYLO w Y: „Człowiek dwuch ś" iatów t „Kry 

jówka szczęścia“.
Kino UNION: „Sen nocy letniej“.
Kino DĘBINA — Dąb: „Sprzedany gtor *

«zenie szatana'4.

Repertuar kinoteatrów w Chorzowie
Kino COLESSEUM: „W pogoni za szczęściem'* 1

„Peter Ibbetson". „
Kino APOLLO: „Anna Karenina“ 1 „Skandal* u».

,OCKmo ROXY: „Burza nad światem" 1 „Jarzmo ml-

Repertuar kinoteatrów w Świętochłowicach
Kmo COLOSSEUM: „Zbieg z Jawy" 1 „Nasze eto-

°e<K?no‘ APOLLO: „Kwiat Hawal**, „Kolorowa mysz
ka" I „Tygodnik",

^a/i
fJaizta. i JhyuUu&z, 

\ Twarz! ręce chroni

Ceny od d 0.40 - 2.60

Życie sportowe.
Miejski Komitet W. F. przejął admini

strację „Domu Sportowego“.
Miejskim Ośrodkiem WF. im. Marsz. Piłsud

skiego w Katowicach przy ul. Raciborskiej aó" . 
ministruje Miejski Komitet WF i PW w Kato 
wicach, ul. Pocztowa 2, pokój 21. Tam należy 
się zwracać we wszystkich sprawach, dot. gma
chu Ośrodka codzienn e w godzinach urzędo
wych od 8—15 i w soboty od 8—13.30 (telefon 
Komitetu: Magistrat Nr. 30941 — wewnętrzny 
68)

Trzecie Międzyszkolne Zawody Nar 
ciarskie młodzieży Woj. Śląskiego.

Międzyszkolne Kluby Sportowe młodzieży 
Województwa Śląskiego zmierzą swe siły w do
rocznych zawodach narciarskich w Głębcach, 
w dniach 23 i 24 b. m. W dotychczasowych za
wodach brała udział młodzież wszystkich za
kładów średnich województwa, w bieżącym zaś 
roku jedynie Kluby Międzyszkolne dostąpią za
szczytu reprezentowania barw młodzieży szkoł-

^Zawody tegoroczne składać się będą z t. zw. 
„kombinacji alpejskiej“, obejmującej bieg zja
zdowy i slalom, oraz z biegu drużynowego na 
9 km. Ponadto jako konkurencje nadprogra
mowe przewidziano bieg o „Odznakę za spraw
ność“ P. Z. N. i skoki na skoczni terenowej. 
W zawodach uczestniczyć będzie młodzież sie
dmiu Międzyszkolnych Klubów Sportowych, z 
których każdy ma prawo wystawić dwa zespo
ły po pięciu zawodników. Wyniki zawodów o- 
ceniane będą zespołowo i indywidualnie.

Obok drużyn Międzyszkolnych Klubów Spor
towych, startować będzie kilka drużyn żeńskich 
Kół Sportowych Szkolnych. Wyniki tych ze
społów będą punktowane oddzielnie. Trasy 
biegu zjazdowego i slalomu dla dziewcząt będą 
krótsze od bras męskich.

Początek zawodów w oba dni o godzinie 9-ej 
rano.

Wycieczka Harcerskiego Klubu 
Narciarskiego w Katowicach.

23 lutego 1938 r. zarząd Harcerskiego Klu
bu Narciarskiego organizuje wycieczkę nar
ciarską na Czantorję. Wyjazd z Katowic w 
niedzielę rano o godz. 5,50. Zbiórka na dworcu 
o godz. 5.30. Wycieczkę prowadzi dh. Kuczyń
ski Władysław. Udział w wycieczce zgłaszać 
należy w Składnicy Harcerskiej, Katowice, ul 
Francuska 12, teł. 307-52, lub telefonicznie u 
dh. Kuczyńskiego, teł. 301-98. Zgłoszeni, Któ
rzy bez uprzedzenia nie przybędą na dworzec i 
nie wezmą udziału w wycieczce pokrywają ko
szta biletu (1,56 zł w jedną etrooę).
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KATOWICI
Piątek 20 lutego.

KATOWICE Godz. 630 Pieśń poranna I gimnastyka. 
6.50 Płyty. W przerwie o godz. 7.20 dziennik poranny. 
7.55 Parę infromacyj. 8.00--8.10 Audycja dla szkól. — 
11.57 Sygnał czasu. 12.0. Hejnał z wieży Marjackiei 
w Krakowie. 12:03 Dziennik południowy. 12.15 Audycja 
dla szkół (dla dzieci sta-zych). 12.40 Koncert orkie
stry kameralnej. 13.25 Chwilka gospodarstwa domowe
go. 13.30 Z rynku prey. 13.35—14.30 Fragment z op. 
„Rycerskość wieśniacza“ — P. Mascagni'ego (płyty). 
15.15 Wiadomości o wywozie polskim. 15.20 Wiadomości 
giełdowe. 15.22 Chwilka społeczna. 15.30 Arje w: akie 
16.00 Pogadanka dla chorych. 16.15 Koncert. 16.45 „Zi
mowa bajka“ — opowiadanie dla dzieci. 17.00 „Skarby 
polskie“ — odczyt. 17.15 Minuta poezji. 17.20 Johann 
Brahms: Kwartet g-moll op. 25. 17.40 Poradnik spor
towy. 17.59 Recital śpiewaczy. 18.20 Koncert reklamo
wy. 18.30 Wiadomości radpocechniczne. 18.50 Przegląd 
pr«sy. 19.00 Jak spędzić święto? 19.05 Wiadomości 
sportowe. 19.10 Komunikat śniegowy. 19.15 Biuro stu
diów rozmawia ze słuchaczami P. R. 19:30 Karnawa 
łowy koncert symfoniczny z Wiednia. W przerwie o 
godz. 20.20 dziennik wieczorny oraz „Obrazek z Polski 
współczesnej“. 21.50 Skrzynka techniczna. 22.10 „Hej 
ty Wisło“ — suita t; ńców i melodyj od Babiej Góry 
do Bałtyku.' 22.40 Wiadomości sportowe. 22.45—23.30 
Muzyka taneczna. W przerwie o godz. 23.00 komunikat 
meteorologiczny.

Audycje zagraniczne
Piątek 20 lutego.

Godz. 5.00 Koncert poranny z Wrocławia. 6.15 Gim
nastyka 1 muzyka z Prag.. 6.30 Koncert z Kolonji. 7.30 
Koncert bezrobotnych muzyki z Pragi • II. .8.30-Koncert 
dla warsztatów pracy z Wrocławia. 12.00 Koncert z 
Frankfurtu. 12.35 Koncert z Koszyc. 15.00 Koncert ra- 
djoorkiestry z Brna. 16 Koncert z Pragi. 17.00 Mu
zyka z Koenigswusterhausen. lf.OO Koncert z Lipska. 
19.10 Rozmaitości muzyczne z Morawskiej Ostrawy.

-000-

Kalendarzyk zebrań
Baczność Zarządy Kół OZPR. powiatu 

katowickiego.
Dnia 19 lutego br. zmarł długoletni członek OZPR. 

Koła Bielszowice — śp. Jurczyk. Pogrzeb odbędzie się 
w sobotę, dnia 22 bm. o godz. 8.15 rano. Komenda po
wiatowa OZPR. prosi Zarządy Kół powiatu katowic
kiego o wysłanie sztandarów jak i delegacji. Zbiórka 
biorących udział w pogrzebie dnia 22 lutego br. o go
dzinie 8,00 rano w Bielszowicach obok lokalu Śpiecho- 
wicza, ul. Główna.

Sobota 22 lutego.
CHORZÓW. Zebranie Towarzystwa Glmn. „Sokół“ 

o godz. 19 w Śokolni przy ul. Prez. Mościckiego.
LUBLINIEC. Walne zebranie Towarzystwa Przy

jaciół Młodzieży Powstańczej o godz. w świetlicy 
OMP., Rynek w Lublińcu.

TARNOWSKIE GuRY. Walne zebranie grupy Zwią
zku Powstańców Śląskich o godz. 18.30 w lokalu zwią
zkowym p. Kaczmarka.

iłiwfd nadana
Ceny polskich artykułów żywnościowych 

w Anglji.
Według notowań giełdy londyńskiej z dnia 7 b. m. 

za centnar bekonów w szylingach płacono: polski — 73 
do 83, duński — 82 do 90, holende ski — 78 do 87, estoń
ski — 78 do 83, łotewski — 78 do 83, litewski — 73 do 
83, szwedzki — 82 do 87. W porównaniu z notowaniami 
z tygodnia ubiegłego ceny bekonów pozostały bez 
zmian. Również utrzymały się bez zmiany ceny szy
nek peklowanych i szynek w puszkach. Natomiast 
ceny smalcu uległy pewnej zniżce, a mianowicie polski 
zniżkował o 1 szyling na centnarze w dolnej swej gra
nicy, osiągając od 55 do 58 szylingów za centnar. Sma
lec argentyński zniżkował w górnej granicy swych cen 
również o 1 szyling. Handel drobiem, wobec strajku 
w londyńskich centralnych halach targowych, odbywał 
się wprost z doków w warunkach anormalnych. Za 
polskie kurczęta płacono do 11 pensów za funt.

Notowania poznańskiej giełdy zbożowej
z dnia 20 lutego.

Ceny parytet Poznań!
Żyto 12.15—12.40. Mąka żytnia wszystkie gatunki 

obie kolumny o 25 groszy niżej. Pszenica 18.50—18.75. 
Reszta notowań bez zmiany. Usposobienie spokojne. 
Obroty: 2.575 ton, żyta 853 ton, pszenicy 402 ton, jęcz
mienia ,200, owsa 152 tony.

Notowania warszawskiej giełdy pieniężnej
z dnia 20 lutego.

WARSZAWA. — Dewizy: Belgja 89.35 89.53 89.17. 
Berlin 213.45 213.98 212.92. Hol and ja 360.00 360.72 359.28. 
Londyn 26.16 26.23 26.09. Nowy Jork .24 5.21,5 5.23. No-

wy Jork kabel 5.24,5 5.25 5.23. Pary« 36.01 $5.06 $4 *4. 
Praga 21.97 22.01 21.93. Oslo 131.40 131.73 131.07 4

Urzędowa ceduła giełdy zbożowej 
i towarowej w Katowicach

z dnia 20 lutego.
Ceny rozumieją się za 100 kg. w złotych parytet wagom 
Katowice, w handlu hurtowym, w ładunkach wagouow. 

Kursy ustalone na podstawie cen transakcyjnych: 
Żyto 13.50—13.75. Pszenica jednolita 20.25. Mąka 

pszenna IA 0—20 proc. 32, IE 0—65 proc. 28.25. Mąka 
żytnia gt. I 0—45 proc. 20.50, I 0—55 proc. 19.75—20, 
U 45—55 proc. 17. Otręby pszenne średnie przemiału 
standartowego 10.75, żytnie 10. — Ceny orjentacyjną 
niezmienione.

ItesgiisnśSEaly
Komunikat Zarządu Koła Podchorążych 

Rezerwy R. P.
W dniu dzisiejszym o godz. 19 w lokalu Związku 

Oficerów Rezerwy R. P. Katowicach przy ul. Ple
biscytowej 1, II ptr. odbędzie się Walne Zebranie Li
kwidacyjne Koła Podchorążych Rez. w Katowicach, 
na które zaprasza się wszystkich podchor. rez. zrze
szonych w Kole. Spowodu całkowitej likwidacji Kola, 
przejęcia majątku przez Z. O. R. i przejęć a podcho
rążych rezerwy na członków do Związku Oficerów 
Rezerwy, jaknajllczniejszy udział pcdchor. w zebraniu 
pożądany. Zgłoszenia podchor. rezerwy tak zrzeszo
nych jak i niezrzeszonych na członków do Związku 
Oficerów Rezerwy, przyjmuje sekretarjat Z. O. R. co
dziennie od godz. 17—19. Za zarząd Koła: prezes Jan 
Jóźwiak, ppor. rez., wicepr. Jan Brodniewicz, pchor. 
rez., sekretarz Dawid Henryk, ppor. rez.

VII. Km. 318/35.

Obwieszczenie o licytacji, 
nieruchomości. Wb» laiieiiFie °d ...

Komornik Sądu Grodzkiego w Katowi
cach, rewiru VII, Józef Bortel. mający 
kancelarię w Katowicach, ul. Sobieskie
go Nr. 15 na podstawie art. 676 i 670 kpc. 
Podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
26 marca 1936 r. o godz. 10 w Katowicach 
w Sądzie Grodzkim, pokój 59, odbędzie się 
Sprzedaż w drodze publicznego rzetargfc 
należącej do dłużników Teodora Józka i 
żony jego z Stodtków Elżbiety nierucho
mości: zapisanej w ks. wlecz. Sądu Grodz
kiego w Katowicach, tom 21, wykaz 668 
Nowa Wieś stanowiącej dwupiętrowy dom 
mieszkalny, szopę i podwórze, (ogród) o 
łącznej oowiśrźchni 2005 m2, położonej w 
Nowej Wsi przy ul. Bielszowickiej 41.

Nieruchomość oszacowana została na 
■upiQ zł 37.828,50, cena zaś wywołania wy
nosi zł 28.371,40.

Przystępujący do przetargu obowiązany 
jest złożyć rękojmię w wys. 3.782 85 zł.

Rękojmię uaiezy złożyć w golowiżu.e al
bo w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało
letnich. Papiery wartościowe przyjęte bę
dą w wartości trzech czwartych części ce
ny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawo
we warunki licytacyjne, o ile dodatkowem 
publicznem obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszko
dą do licytacji 1 przysądzenia własności na 
tzecz nabywcy bez zastrzeżeń. Jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, źe wniosły powództwo o zwolnie
nie nieruchomości lub jej części od egze 
kucji i źe uzyskały poeta owienie włuśct 
wego sądu, nakazujące zawieszenie egze
kucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed 
licytacją wolno oglądać nieruchomość w 
dni powszednie od godziny 9-ej do 18-ej 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo
żna w Sądzie Grodzkim w Katowicach, ul. 
Mikołowska Nr. 2, sala Nr. 58.

Dnia 13 lutego 1936 r. (3554)

(—) J. BORTEL, komornik.

XV. Km. 42/36, 5861, 5863/35.

Obwieszczenie o łicytacii.
Ogłaszam, źe w poniedziałek, dnia 24 

lutego 1936 r. o godz. 9 sprzedam publicz
nie w Chorzowie przy ul. Katowickiej 24, 
następujące ruchomości:

" 15 sztuk mydła Axela, 25 butelek wody 
kolońskiej 1920 Dentol, 25 paczek farby 
do skór Dilbra, 20 puszek dużych liku 
cmaljowego, 1 stół sklepowy z szufla
dami, 1 regał sklepowy z szufladami, 
1 regał sklepowy z szufladami za 
szkłem, 30 sztuk słoi porcelanowych do 
towaru. 10 butli do płynu, 

oszacowane na łączną kwotę 872.50 zł.
Zaś o godz. 10 sprzedam publicznie w 

Chorzowie I, przy ul. Moniuszki nr. 2, na
stępujące ruchomości:

1 aparat radjowy „Elektrlt“ 4 lampo
wy z głośnikiem, 1 bilard, 18 stołów re
stauracyjnych, 50 krzeseł restauracyj
nych, oszacowane la łączną kwotę 890 zł. 
Ruchomości powyższe oglądać można na 

miejsca sprzedaży ćwierć godz. przed roz
poczęciem licytacji. (3550)

(—) WISTTJBA, komornik.

Zakochani.

Lotnik i lyżwiarka.

KINO CAPITOL CZAROWNICA
ul. Plebiscytowa 3 Heien Q ah ag an. Raodcl! Scott

KINO CASINO MADAME POMPADOUR
Pie rack! eg o 17/19 L Slezaik, VV. Eichbergsr, L, Englisch

KINO RIALTO W POGONI ZA SZCZĘŚCIEM
św. Jana 24 Julia Ser da. Adda Sandrocik

RAPSODJA BAŁTYKU
Adam Brodzisz, Maria Bogda.

KINO STYLOWY
Stawowa nr. 19

I) CZŁOWIEK DWUCH ŚWIATÓW 
2) KRYJÓWKA szczęścia

Sejm w czasie przemówienia. Premjera.

KINO UNION
3 Maija 25

KINO DĘBINA
Dąb

SEN NOCY LETNIEJ
w realizacji Maxa Reaihardta.

1) SPRZEDANY GŁOS 
2) KUSZENIE SZATANA.

iBiieieiimiłiiii

Kupujcie
wyroby

krajowe!
Przetarg

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państ
wowych w Katowicach rozpisała 
przetarg nieograniczony na dzień 9 
marca 1936 r. na zasiekanie i odna
wianie używanych pilników.

Bliższe warunki przetargu zostały 
ogłoszone w „Monitorze Polskim“ 
Nr. 41 z dnia 19, II. 1936 r.

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państ.
________w Katowicach (3551)

III. Km. 133/36, 711/35.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaszam, źe w poniedziałek, dni . 24 lu

tego 1936 r. o godz. 12,30 w południe sprze
dam publicznie w Małej Dąbrówce przy ul. 
M. Piłsudskiego 17:

1 kredens do :adalni, 1 szafę oszkloną 
do nuczyó, 1 lustro z podstawką, 9 
obrazków olejnych śc.ennych, 1 toalet
kę da ska. 2 stoliki nocne, 1 gramofon 
skrzynkowy, 10 płyt do gramofonu, 2 
port jery, 2 pary firanek, 1 kilim, 22 
książki niemieckie i wiele innych t. p. 
przedmotuw.
"Wartość szacunkowa tych ruchomości 

wynosi 870 zł. '3555)
Ruchomości powyższe oglądać można na 

miejscu sprzed; źy ćwierć godz. przed roz
poczęciem licytacji.

(—) GÓRSKI, komornik.

Otoczony lasem 
w najpiękniejszej 
dolinie Dziechcinki

Pensjonat
„SLĄZACZKA“

K. Mączyńskiej 
WISŁA

Telefon Nr. 66. 
Otwarty przez cały 

rok.
Budynek położony 
jest przy szkol
nych terenach nar

ciarskich 
Wszystkie pokoje 
słoneczne z balko
nami i leżakami 
Ceny przystępne

Licytacja
Urząd Skarbowy w Wielkich Haj

dukach ogłasza sprzedaż licytacyjną 
następujących przedmiotów:

w Piekarach Śląskich, dnia 21 lu
tego br. o godz. 11.30 przy ul. 3-go 
maja 54

160 stoików, 30 butelek wody ko_ 
lońskiej, wagę dziesiętną. 3 szafki, 
ladę sklepową, 2 regały

dnia 22 lutego br. o godz. 9.30 przy 
ul. 3-go Maja 36

30 stołów restauracyjnych, 100 
krzeseł, bufet do piwa, regał re
stauracyjny.

Urząd Skarbowy
Wielkie Hajduki,

Przez drobne o- 
głoszenie wszyst

ko znajdziesz.

Obwieszczenie o licytacji.
Ogłaszam, że w poniedziałek, dnia 24 lu

tego 1936 r. o godz. 15 sprzedam publicz
nie w Wilkowyjach przy szosie Mikołow- 
skiej:

20 m3 desek stolarskich, gatunek I. w 
wartości 2.000 zł.
Powyższe ruchomości można oglądać 

pół godz. przed rozpoczęciem licytacji.
(3553) (—) D. JURASZ, komornik.

KUPNA

Parcelę budowlaną oik. IUOO m. lew. 
w Katowicach w pobliżu parku Ko
ściuszki. ul. Sobieskiego lub Opok 
sklej poszukiwana. Oferty z poda. 
niem ceny za 1 m. kw. do A dm. Pol
ski Zach pod. Zw. Dr.

mieszkania

Dwa pokoje z kuennią, ewentualnie 
z łazienką w Katowicach poszukuje 
wprost od gos-podarza. (Mogę zwró
cić ewent. koszta eksmisyjne. Zgło
szenia do Adm. P. Z. pod „1234“

Na międzynarodowej wystawie automobilowej 
w Berlinie znajduje się stoisko, w którem prze
prowadza się w sposób poglądowy produkcję 

syntetycznego kauczuku.

Poszukuje pokoju z kuchnią w Cho
rzowie. Katowicach Hajdukach wzglę 
dnie okolicy Zgl. do Adm. P. Z. pod 

K Z."
Poszukuję mieszkania: pokój z ku
chnią w Świętochłowicach względnie 
w Panewniku Zgłoszenia do P. Z. pod 
,.G. S.“

Unieważniam zgubioną kartę rejestr a 
cyjną wystawioną przez Starostwo 
Bielsko, w roku 1929 na nazwisko 
Dawidowicz Ferdynand Biała,

RÓŻNE

Fortepiany
strojenie, reparacje i polirurowanie 
wykonuje fachowo i tanio B. Som
merfeld. Fabryka Pianin, Katowce, 
Kościuszki 16, tel 348-98

Obrazę wyrządzoną p Klarze Gro. 
cbolskiej odwołuję i przepraszam
(3530) Świętochowski.

Sklepem
toes
-wystawy

jest przedsiębiorstwo, które 
nie ogłasza się za pośrednict
wem dzienników i czasopism.

Illlllllllllllllllllllllłllllll
Siła przyzwyczajenia.

Jeden strażak do drugiego: Po
patrz! Nawet w takiej chwili nie za
pomina. że kiedyś była tancerką ka-


